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Wiedeńska nasza depesza, zamieszczona w pią­
tkowym porannym numerze, a donosząca, iż Sojm 
w styczniu nie będzie zwołany, znalazła rychło zu­
pełne potwierdzenie. Już podczas wczorajszego, 
pierwszego posiedzenia Sejmu, oficyaluie o tom wie- 
dziauo.

Jaki połpód lej niespodzianki? Wszystkie wer- 
sye w' tein się zgadzają, że powodem tego są kon- 
fereneye czesko-niemieckie, mające się odbywać 
w styczniu, w Pradze. Sejm czeski równocześnie 
z konfereneyami — tak  twierdzą — nie jest mo­
żliwy. Nic łatwiejszego nad to, że z jednej, lub 
z drugiej strony- padme w Sejmie słowo nieostrożno, 
drażniące, które pójdzie nie na rachunek mówcy, 
a,e klubu i zaszkodzi toczącym się rokowaniom 
ugodowym. Z tego powodu Sejm c z e s k i  nie może 
byc w styczniu zwołany.

Może w tern być racya. Ale pytamy, jaka ra-. 
eya w tein, żeby z tego powodu g a l i c y j s k i  Sejm 
nie mógł w styczniu się zebrać ? Ani nie mu żadne­
go przepisu, że Sejmy muszą być równocześnie — 
bo przepis taki byłby poprostu niedorzeczny —  ani 
me ma ustalonego w tym względzie zwyczaju, ani 
wreszcie _ żadua praktyczna potrzeba do togo nio 
zmusza. Że zwyczaju takiego nie ma, stwierdzić mo- 
fcua choćby przykładem poprzedniej sesyi Sejmu. 
Galicyjski z końcom marca się rozszedł, po przo- 
pytlowaum całego materyalu, jaki mu był podany — 
czeski zaś Sejm obradował jeszcze przez cały kwie­
cień, a inne trwały jgszoze w kwietniu. Jeżeli więc 
mógł Sejm czeski radzić wtedy, kiedy galicyjski już 
się był rozjechał —  dlaczego nie może radzić gali­
cyjski wtedy, kiedy czeski nie będzie zebrany ? 
Przecież konfereneyom ugodowym czesko-niemieckim, 
usiłowaniom porozumienia — Sejm galicyjski nic 
1 r/eszkodzi, bo on się zgoła ianemi sprawami zaj­
mować będzie.

Również w związku z tem jes t  inna wersya: 
konfereneya ngodowui może doprowadzić do porozu­
mienia — a wtedy musi być zaraz zwołana Rada 
państwa, ażeby wyzyskać tę pomyślną sytuacyę ku 
z iłatwicuiu różny ch nagłych spraw. Tej worsyi prze­
czy zaraz ostatnia. N . Fr. Frasso, gdy donosi, że 
konfereneya w Pradze ma być lyiko przedwstępna, 
a jeżeli ona do porozumienia doprowadzi, będzie 
w d r u g i e j  p o ł o w i e  s t y c z n i a  zwołana właściwa 
konfereneya posłów' czeskich i niemieckich. A. jeżeli 
tak, to konfereneya zajmie cały styczeń i Sejm może 
wybornie równocześnie obradow ić.

Trudno więc uwderzyć, żeby owa konfereneya 
ugodowa była powodem zaniechania styczniowej sesyi 
Sejmu. I  nie możemy innego powodu się dopatrzeć, 
prócz tego chyba, że w biurach miuisŁeryalnych, 
które zawsze jeszcze starych biurokratyczuo-ceutra- 
listycznych nałogów się trzymają, panuje, jeżeli nie 
niechęć, to co najmniej zupełna obojętność dla kra­
jowych rcprezentacyj. Ci panowie, jhk Atlas, cale 
światy na swych barkach dźwigają — cóż ich Sejm 
galicyjski obchodzi?

Że tam sicdmiomiliouowy kraj z całym szere­
giem swych naglących potrzeb i interesów' dozna

dłuższego zastoju — że mnóstwo spraw, które dla 
normalnego swego toku potrzebują uchwały Sejmu, 
będzie czas pewieu w zawieszeniu, to izecz obo­
jętna. A nawet może i lepiej. Gotów7 ten kraj po 
pewnym czasie odrobić w znacznej części skutki 
dawnego zaniedbania — a wtedy stracą na wartości 
i znaczeniu frazesy o jego niższości i zacofaniu i 
gotów7 on się nawet obchodzić bez tej opieki, jaką 
nad nim rzekomo roztacza centralna biurokracyae 
Więc lepiej jest, repiezentacyę tego kraju, kiedy 
tylko się da, pozbawiać możności wytężonej a sku­
tecznej pracy.

Jeżeli może na unie serc biurokratycznych 
w Wiedniu tego rodzaju względy jeszcze się wsty­
dliwie ukrywają —  to tern większy obowiązek spada 
na naszą wiedeńską reprozentacyę, ażeby czuwała 
nad prawami i interesami kraju, w Sejmie reprezen­
towanemu Nie podobna przypuszczać, żeby Kolo pol­
skie w Wiedniu i jego komisya parlamentarna ze 
świadomą jakąś niechęcią lub obojętnością fę sprawę 
pozostawienia, dostatecznego czasu na obrady Sejmu 
traktowały. Ale wyrabia się tam mimowoli pewien 
rodzaj poczucia wyższości spraw państwa nad kra- 
jowemi — pewmc „z góry traktowanie" tej repre- 
zentacyi, która tylko dla siedmiu milionów, a nie 
dla całego państwa może w pew7nym ograniczonym 
zakresie ustawy wydawać. A z tego wynika brak 
należytego nacisku na rząd, gdy idzie o to, aby wy­
robić wolny czas na obrady, w porze dogodnej i na 
okres dostateczny. Bo przecież wyobrażamy sobie, 
że gdyby Prezydynm Kola tak na rząd naciskało, 
jak  tego ważmość sprawy wymaga — to i dłuższy 
okres obrad sejmowych byłby do uzyskania. Ale 
meżeby raz warto było położyć koniec tym zupełnie 
nieuzasadnionym, a co roku powtarzanym żalom 
za niedostateczny i niewłaściwy czas na sesyę sej­
mową.
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(Polacy paryscy. — Miesięcznik ,,Bulletin polm ais*).
Obchód listopadowy odbył się uroczyście. Prze­

wodniczył A. Straszewiez, wojowmik z roku 1830, 
który — młodziutki wówczas —  wrszedł pierwszy na 
czele swego szwadronu do miasteczka Szawle w bi­
twie i który za męstwo został odznaczony krzyżem 
Y irtn ti militari. Po krótkiem jego przemówieniu, za­
bierali glos panowde Koźmiński po polsku, Piotr Skar­
szewski po francusku. Deklamacya, gra na fortepia­
nie (utwory Chopina w iuterpretacyi mistrzowskiej 
panny Zuzanny Eytminówny), gra r.a skrzypcach, 
śpiew (Polka, pani Petit, śpiewała „Pielgrzyma11 
Mickiewicza w kompozycyi panny Mickaniewsldej), 
urozmaicały milo wdeczor. Poeta iiancuski Maurycy 
cle Junąuieres zadeklamował swój sonet ,,L’ antiftpe 
alliauce" (Prastary sojusz), w którym jedna ze stro­
fek g łosi:

„Polsko, zawsze żyjesz w naszych wiernych 
sercach, zaivszc wspólnie z tobą kochamy ideały i 
przelewamy Izy, mimo ugód państwowych i różnych 
losów".

Godziłoby się piękny ów sonet przetłumaczyć 
na język polski. Ogłasza go ostatni numer Bulletin  
polonais.

Warto poświęcić także parę słów7 temu miesię­
cznikowi. Wydawany od dwudziestu czterech Jat 
przez „Stowarzyszenie byłych uczniów szkoły batiniol- 
skiej", położył on prawdziwe zasługi, z a iw n o  około 
krzewienia polskości w7śiód członków stowarzyszenia, 
którego jes t  organem, jak  około informowania cudzo­
ziemców o polskich sprawach. Ma on współpracowni­
ków7 i czytelników nietylko w7e Franeyi, ale we Wło­
szech, Portugalii, Anglii, Ameryce, podaje wiadomo­
ści o ruchu literackim i społecznym w Polsce, douosi 
o życiu politjczueni, tłumaczy utwory polskie na 
język francuski, sIowrem stanowi placówkę polskości 
na obczyźnie.

A jednak zbyt mało jes t  znanym w kraju. Żalimy 
się, że zagranica ma sum fałszywe pojęcia, a mimo 
to organu, który pojęcia te niestrudzenie prostuje, 
który ubija się nieustannie z błędami, wieściami, 
rozsiewanemi w prasie o Polsce i polskiem życiu, nie 
popieramy ani materyalnie, ani moralnie. Przecie s ta ­
łoby niejednego na zaprenumerowanie Bnlletinu, nie­
jeden zaś literat mógłby poprzeć go współpracowni- 
ctwerfi. Ażeby dowodnie wykazać wartość togo mie­
sięcznika (adres: 2 rue Bridaine w Paryżu, prenume­
ra ta  6 fr. rocznie) podam treść ostatniego num eru:

Znajdujemy tu dalszy ciąg tłumaczenia pamię­
tników gen. J. Szymanowskiego, bardzo cennych dla 
francuskich dzieiopisów epoki napoełońskiej i mają­
cych posłużyć im do poprawienia nie jednego mylnego 
sądu o ówczesnych Polakach. Potem żona jednego 
z głównych kierowników pisma, pani G., Polka, uui- 
dzona we Franeyi, po raz pierwszy w7 swom życiu, 
gdy już jest matką dorosłego syna, zwiedzającą ojczy­
sty kraj, podaje swe wrażenia ze Lwowa. Warto je 
przeczytać, aby przekonać się, jak  to i u' tych, .eo na 
obczyźnie urodzili się, może być goiące serce dla 
swoich.

’ Następują* sprai, .zuama z życia Poiakow wt 
Franeyi,. obfite wzmianki o dzidach i rozprawlieh 
francuskich, włoskich i angielskich o polskiej litera­
turze, sprawozdania z miesięczników polskich i kilku­
nastu polskich dzieł literackich i artystycznych, spis 
prac nartkęwych, jakie ogłosili Polacy w ostatnim 
miesiącu w zagranicznych (niemieckich i francuskich) 
pismach, doskonały, przegiąd polityczny spraw pol­
skich w trzech zaborach, napisany w duchu demo­
kratycznym i narodowym, ciekawy dokument z 1848 r., 
mowę wygnańca Rnłiozy na zebraniu rewolucyjucm 
w Cosne o konieczności dla Franeyi istnienia 'Polski, 
artykuł o nazwie „Petite Pologne". jak ą  nosi jedna 
z dzielnic Paiyża, szereg innych wzmianek i arty­
kułów bardzo ciekawych i treściwych, dotyczących 
Polski i jej życia.

Wyróżnię z nich zwłaszcza artykuł, skierowany 
przeciw autorom kómedyi, przedsiawianej w Odeonie 
p. t. „Moja synowa11 (Ma Pru) gdzie rojenie o nie­
zależności Polski służyły za temat do głupich i ubi: 
żającycli żartów.

Powtarzam jeszcze raz : Bulletin polonais za­
sługuje ua duże rozprzestrzenienie i szczere poparcie.

W. Bugiel.
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Mam pisać nekrolog gasnącego roku i czuję 
pewną ulgę.

Nareszcie się skończył. Kto go będzie żałował? 
Kto będzie o nim dobrze mówił? Chyba maturzysta, 
którego nie „spieczętowali" i zdai w tym roku ma­
turę — cnyba podlotek, który się w tym roku pier­
wszy raz zakochał i nie miał dotąd powodu do od- 
kocnania — chyba fabryka Witkowicka, że dużo rur 
ivodociągowych miastu dostarczyła i znowu trochę 
pieniędzy z Galicyi wywiozła...

Lecz dobijamy wieku kłamstw konweucyonal- 
nwcli, więc wolno nu kląć tylko po cichu na rok mi­
niony, ale publicznie muszę się trzymać konweneyo- 
naluego: de mortuis n il nisi bcnc — więc nie będę 
go obmawiał.

Owszem, owszem, był to wspauiały rok dla po­
lityki. Nie trudzono posłów dlugiemi posiedzeniami 
i debatami, ale załatwiano wszystko za pomocą cu­
downego paragrafu 14. Jeśli się zaś trafiło zwołanie 
Rady państwa, to płacono posłom dyety za długie 
głosowania imienne i jeszcze dłuższe mowy obstruk- 
cyjno, któremi udowadniali, żo parlament jes t  na to, 
aby cię nic nie robiło.

Byłto zresztą rok wspaniałych procesów, po­
cząwszy od Dreyfusa aż do Breitera i wiekopomnej 
konfereneyi pokojowej w Hadze, która wieczny po­
kój uchwaliła, lecz protokoły swe czemprędzcj pod­

pisać musiała, bo tymczasem wybuchła wojna mię­
dzy Transyaalem a Wielką Brytanią.

Bylto nakouiec roi? niesłychanych zdobyczy 
ekonomicznych, w którym polepszono płace woźnym 
i portyerom, a za pomocą cudownych karteli podnie­
siono ceny węgla, żelaza, miedzi, skóry, sukna i in­
nych rzeczy, których nietylko woźnym i portyerom, 
lecz także innym śmiertelnikom do codziennego ży­
cia potrzeba.

Cieszmy się zatem... chcę mówić : płaczmy7, że 
rok ten końca dobiega i ostatnie wydaje tchnienia — 
złorzeczmy... chcę mówić : błogosławmy pamięci jego.

De morhńs m l nisi be-ne — niech pod kamieniem 
wieczności spoczywa.

■
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Ni to gwiazdę nad szopką betlejemską, ma ten 
rok przy swymi schyłku także jedną świetlaną chwilę, 
która jes t  tern jaśniejsza, że zabłysła wśród zamętów, 
balamuctw i wszelakich przewrotności ludzkich. Naj­
przód zabłysła nad szopką posłów Rady paustwa i 
oświeciła ich dusze o tyłe, że znieśli skandaliczny 
podatek na wolną myśl ludzką, w formie stempla 
dziennikarskiego — a potem poszła świecić nad sza- 
cowiiem mauzoleum politycznem, które się Izbą pa­
nów zowie.

Mausoleum to jes t  podobno trochę do mate­
cznika puszczy7 litewskiej, gdzie to

„. . . . bliscy śmierci ptacy, składają pióra, 
czworonogi s i e r ś ć ’

Gdzie idą na wypoczyąćk
„Niedźwiedź, eo zjadłszy zęby, strawy me prze­

żuwa, jeleń zgrzybiały, gdy już ledwie nogi suwu, 
zając sędziwry, gdy mu już krew w żyłach krzepnie, 
kruk, gdy już posiwieje, sokół, gdy oślepuie“— gdzie 
wmeszcie i młodszych z politycznymi kagańcami 
składają na spoczynek wieczny7.

Otóż. gdy gwiazda stanęła nad owem mauzo­
leum, zdawało się, że zmarznie i zagaśnie, a ślepną- 
cycłi oczu nie oświeci, zwłaszcza, że od Wschodu — 
Oj o Galieya na wschód leży )— jechali mędrcy i kró­
lowie, a tlómaczyii, że gwiazda fałszywa. Większo:V 
nnunij grobowcowych przejrzała jednak i rz ek ła : 
niccli gwiazda idzie na cztery strony Świata i świeci, 
albowiem prawdą jest, że ani dwulielerówką, ani 
czernidloin stempli skarbowych, ani wszelaką inną 
pakością nie zatamujesz lotu myśli, która jes t  wolna 
jak ptak.

I  błyszczy ta  gwiazda u schyłku roku, który 
żegnamy. Ale jeśli światło jej ma być trwałem, to 
musi to jeszcze być zajiisanem w księdze ksiąg, któ­
ra  się zow ie Wiener Zeitung, bo tylko tej księdze 
wierzy p. Korytowski a inni prorocy i celnicy.

Łatw7o jes t  pożegnać się ze starym rokiem, 
który nam trochę dokuczył — ale co w zamian do­
staniemy ?

Nadchodzi rok, którego panującym planetą jest 
M erkury! Brrr.... bożek kupców7 i złodziei, dla któ­
rych złośliwe Greki jednego mieli bożka. Mówi u 
nim kalendarz stuletni, że jes t  „znnny, nudny 
i n i e s t a t e c z n y ż e  „dzieciom swoim jes t  przyczy­
ną długich palców*... Brr I Cóż za prognostyk!
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Wobec zupełnego braku ważniejszych wiado­
mości z teatru wojny, pisinu angielskie zab iwiaią się 
podawaniem rzekomych planów feldmarszałka Ro- 
bcrtshi Niezależnie od tego, czy plan w rzeczywi­
stości istnieje, lub nie, głosy pism londyńskich do­
wodzą, że w Anglii spodziewają się zupełnej przerwy 
dziatań wojennych az do przybycia nowego dowódcy, 
i że panuje obawa, aby Boerowdo, zachęceni zwycię­
stwami, nie próbowali zająć dalszych jeszcze dzielnic 
kolonij angielskich.

Central Netąs piszą, że do przybycia Robertshi 
w Afryce południowej nie będzie poważniejszej bitwy, 
o ile Boerowie nie zmuszą do niej Anglików, co jest 
nieprawdopodobne. Wszyscy generałowie otrzymali 
rozkaz zajęcia stanowisk obronnych. Roberts podej­
mie zarzucony obecnie pierwotny plan gen. Bullcr’a. 
Rolączy dywizje generałów Frencłda, Gatacre’a i 
znajdującego się obecnie w De Aar, W arren’a i wy­
ruszy wprost na Bloemfontein. Kimiiorley i Mafeking, 
nie otrzymają pomocy i w danym razie będą musiały 
kapitulować. Gen. Butler pozostanie ze swoją annią 
wT Natalii i ma starać się tylko o zniszczenie wszyst­
kich oddziałów Loerskich, które znajdują się na po­
łudniowym brzegu rzeki Tugeli W tym celu zbu­
rzył już most w Colenso; Boerowie jednak budują 
drugi most w pobliżu miejscowości Pieters, a zre­
sztą dowiedli w ostatniej bitwie, że me potrzebują 
wcale mostów, aby przebyć rzekę.

Nie clicąc narażać się na nowe klęski, Angli­
cy muszą zaczekać do lutego z ponowieniem akcyi 
zaczepnej, a tymczasem zadowolić się obroną swoich 
zagrożonych stanowisk. Zwłoka w działaniach wo­
jennych jednak oddziaływa bardzo silnie na stosun­
ki polityczne Anglii; jest ona przyznaniem się do 
niemocy, zachęca niezadowolonych i przeciwników do 
wyzyskania niepomyślnego położenia W. Brytanii i 
pozwala im przygotować się do śmiałego wystą- 
] lenia.

Gromadzą się coraz liczniej zwiastuny niepo­
kojące. To z Kairu, to z Paryża dochodzą głosy, że 
Anglia powinna się teraz z Egiptu wycofać, aibo- 
v.iem przy okupacyi kraju Faraonów zobowiązała się 
wobec całej Europy, że zatrzyma go w swem posia­
daniu tylko na pewien czas, a mianowicie na tak 
dhigo, dopóki nic zaprowadzi ładu w finansach Egi­
ptu i nie uwolni kedywy od niebezpieczeństwa, jakie 
mu zagrażało ze strony derwiszów i fałszywych pro­
roków'. Oba te powody, któremi rząd angielski do­
tychczas się zasłaniał, już znikły'. Widocznie zrozu­
miano w Londynie, że nie potrzebują to być konie­
cznie rozprawy czysto akademickie, »skoro posłuchy 
o wysyłce wojsk: egipskich do Transyaalu, które po 
gazetach już krążyły-, nagle ustały.

•s. Jeszcze o wiele przykrzejsza niespodzianka 
może spotkać Anglię ze strony Rosyi. Z Czarnego 
morza płyną na wsetn d azyatycki coraz liczniejsze 
< dózialy wojsk rosyjskich, a zabiegi Murawiewa 
odnośnie do Afganistanu i Pers ji  nie są dla Anglii 
pożądanym symptomatem.

Dodajmy jeszcze wzrost wpływu Niemiec w Tur- 
cyi, który co dopiero znalazł wymowny wyraz w kon­
cesji na kolej bagćlądzką — również kosztem An­
glii — a dziwić się nie będziemy zaniepokojeniu dy­
plomacji angielskiej.

0  tajnym układzie portugalsko-niemiccko-angiel- 
skim, dotyczącym Afryki, podaje jedno z pism ber-

* A toż chyba z procesów nie wyleziemy i s tra ­
cimy więcej czasu i pieniędzy na krzyczenie: „Zło­
dziej!'1 — niż na zarobienie tego, czego nam do ży­
cia trzeba.

1 żeby to marny jeden roczek! Ale to początek 
nowego wieku i z taką dewizą?

ij, zdaje mi się, że to nie dzieciątko unisto 
z pieluch, które się ku nam z mgieł przyszłości wy­
nurza. Ono ma już zęby, zechce kąsać i krew rozle­
wać. Trudno jo będzie brać w powijaki! Zażąda
odrazu chicha i mięsa —  chicha i mięsa dla wszy­
stkich. *

• a • • • • • • • •I
Ho — przed stu laty, gdy na tę „garść gliny, 

powietrzem opasaną zgniłem", schodził wiek nowy — 
mówił Mefistofel do Kordyanowego Szatana:

.Dziś pierwszy dzień wieku.
Dziś nnimy prnwro stw arzać królów i nędzarzy 
Na cala rzekę stuletniego .cieku —
Więc temu narodowi s tw ó rzm y '. . .  dygnitarzy,

Aby nimi zapychał każdą rządu  dziurę".

To był program u wrót mijającego wieku. I  na­
ród miał swych dygnitarzy i został 

„ . . . j a k  piękna księga 
W starą oprawiona skórę11.

Dziś, gdy chwała duchów' wydzwoni, Mefistofel 
czy Archanioł z innym zleci ua nowy wiek pro­
gramem.

Ten naród nio może .już dalej trwać „piękną 
księgą11, którą oprawiono w starą  skórę! On mu mo­
że dłużej patrzeć na świat szklistemi oczami swych 
starych dygnitarzy —  on nr.isi zrzucić spleśniałą, 
przez mole pogryzioną. starą skórę, bo pod nią od-

lińskich bardzo sensacyjne szczegóły'. Chodzi według 
tego glówmie o podział zatoki Delagoa i jej przyle- 
glości. Cała posiadłość portugalska, obejmująca około 
2 miliony kwadr, kilom, i 13 milionów mieszkańców- 
ma przypaść Anglii, podczas gdy resztę 20.0(X) kw. 
kilom, z milionem mieszkańców mają zabrać Niemcy. 
Są to mianowicie obszary: 1) Timor z 16.300, 2) Goa 
z 3.270, 3) Damos z 383, 4) Macao z 12, 5) Din 
z 6 ;kw. kilometrami.

Szczegóły powyższe schodzą się zc znanemi już 
o tyle, o ile się odnoszą do zatoki Delagoa, na którą 
Anglia teraz tein pożądliwmze zwraca oczy, gdyż 
tamtędy prowadzi jedyna droga do Transyaalu.

Birmingham Post, która utrzymuje stosunki 
z Chamberlainem, potwierdza, że angielski i portu­
galski rząd wznowiły rokowania w sprawie zatoki 
Delagoa.

Z Londynu donoszą, że rządowi przedstawiony 
będzie plan pokrycia kosztów wojny w drodze poży­
czki. Obecnie już koszty wojenne dosięgły półtora 
miliarda franków.

Wtajemniczeni objaśniają uporczywość, z jaką 
Anglicy bronią Ladyjinithu, iem, że w mieście znaj­
dują się magazyny aimmieyi wartości miliona funtów 
steriiugów.

Słychać, że lord Kitcliencr otrzymał od rządu 
upoważaieine do ewentualnego wejścia w- rokowania 
pokojowe z Transyaaleiu.

> w ©

Potworna matka.
S t a n i s ł a w ó w ,  2S grudnia.

Onegdaj s taw ała  przed kratkami tutejszego sądu 
karnego druga, popraw na odycya głośnej już  dzisiaj 
dręczycieiki własnego dziecka, owej wiedeńskiej Humio- 
wej. której odkrycie wywołało w społeczeństwie calem 
nagłe zainteresowanie się wychowaniem dzieci, •! spo­
wodowało wydanie okólnika b. ministra sprawiedli­
wości K indingera  i odsłoniło na nowo ranę, o której 
istnieniu ciągiem wśród turkotu kół polityki, za­
pomniano

Nasza Humlowa nazyw a się Anna Kordowskn, 
pochodzi z Na raj o w a, liczy lał 'P i i była m atką dwojga 
nieślubnych dzieci, Wikty, około (5 lat i Maryatia. 3 
la ta  liczącego. Anna, wyszła w r. 189ff za mąż za 
Kordowskiego. Małżeństwo to zamieszkało w Potoku 
Złotym.

Zaraz po ieli przybyciu tutaj,  zauważyli sąsiedzi. 
że Kordowska z dziećmi źle się obchodzi i że głodem 
ich morzv. Dzieci w domu zamknięte uie dostawały 
jeść  i przechodniów [irosvW .^{phleh i wodę. Z litości 
żywiono je, na raża jąc  się Tm rtNepfzyjemnoŚe: ze strony 
Kordowskiej, która czyn iącym  je j uwagi i wyrzuty 
sąsiadom z naw iązką porcyę otrzymanych kompliiuen- 
tów oddawała.

Dnia 4 w rześnia br. umarł 3-letni chłopczyk 
Kordowskiej. a w ypadek  ten zainteresował zandarm e- 
iyę .  która wdrożyła doełiód-zenia i spowodowała śledztwo 
sądowe. Sekcyfi zwłok biednego dzieciaka wykazała, 
że miało ono obie nogi i obie ręco złamane. Według 
zdauia lekarzy powstały te  z łam ania mniej więcej 
przed cz terem a tygodniami, wszystkie równocześnie, 
wskutek razów zadanych dziecku narzędziom twar- 
dem, tępem  i głodkiem, kiore u dziecka wątłego 
i nędznego spowodowały porażenio serca.

Obwiniona stara. Sie upozorować złamanie rak

rosła, nowa, z prochów i holów rodzinnej ziemi .stwo­
rzona — bo z piersi jego bije pragnienie pełnego, 
nowego życia, bo chce iść naprzód, a pracą , wiedzą 
i silą ducha zrównać się z tymi, co idą na czele 
cywilizacji.

Do imienia Polski, która w pierwszej połowic 
minionego wieku błyszczała blaskami wolności, ró­
wności i braterstwa — jerzy warla n a , nowo śnieć 
reakcji. Stęchfe wyziewy grobowca zutruwajji każdą 
pracę i czynią ją marną, bo nie ogrzewa jej pra­
wdziwa miłość Ojczyzny, oparta szczerze na brater­
stwie z ludem. Blady strucli, że mogą znikuąć re­
sztki złotych przywilejów — że dygnitarstwo oso­
bników rozpłynie się w potędze ogółu — że egoizm
i pawia żądza przywództwą będzie musiała, ustąpić 
miejsca prawdziwej wolności — ten blady strach 
rzuca śię walem u wrót nowego stulecia i krzyczy 
zbladlemi wargami: Czekaj!

Stulecie nie zaczeka. Rzucone jak kula armatnia, 
w przyszłość, potoczy się niepowstrzymane, rozbije 
przeszkody i utoruje drogę nowemu życia.

Nie -—■ to nio Mełr.tufcl, to Archanioł, stojący 
wśród wierzeń otwierającego się stulecia, mówi:

„Boże! Bożo! Boże!
Skrzydeł pióra otarłem o ziemię.
Krwawa by iii. Widziałem! Widziałem 

Za grzechy ojców w groby kładące się plemię.
Lud koi.ai... gwiazda gasła... za gwiazdą leciałem —

Czas
Lud skonał... 
byś go puAiiósl Bożo! Ccf.

i nóg dziecku upadkiem tegoż z pieca, przeciwko temu 
jednak  mówią orzeczenia lekarskie, jakoteż św iade­
ctwa sąsiadów zeznających, że Kordowska nad biednym 
chłopczycą się pastwiła.

Na wniosek obrony rozprawę odroczono, celem 
przesłuchania rzeczoznawców lekarzy, jako św ‘ailków.
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Kronika miejscowa.
Lwów, 30 grudnia.

J u t r o  ;
— Ul grudnia. Niedziela, Sylwestr*.
— Wschód słońca o godzinie 7 tuinut 58, «achód o godz. 4 

minut 8.
— O godzinie w pól do 1 popołudniu w teatrze hr. Skarbka: 

„Jeizoze ra/,“ i „ Wujaszek Alfonsa".
— O godzinie w pól do 8 wieczorom w teatrze lu. Skarbka: 

„Rok 1899".
1 oj turze:

— 1 stycznia. Poniedziałek, Nowy Rok.
—- Wschód słońca o godzinie 7 minut 58, zachód o godz. 8 

minut 10.
— O godzinie- w pół do 4 popołudniu w teatrze hr. Skarbku: 

„ J a ś  i M a łg o s ia "  i „ D r u ż b a " .
— O godzinie w pót do 8 wieczorem w teatrze hr. Skarbka: 

„Lalka".
N a a s s a  b i b l i o t e k a . .  Z pierwszym numerem no­

worocznym, który pojawi się w poniedziałek rauo, rosw 
poczynamy wydawnictwo b e z p ł a t n e j  B ib lio tek i S ło ­
w a  Polskiego. Przeszło 300 arkuszy druku, t. zn. k i l ­
k a d z i e s i ą t  t o m ó w  w roku otrzyma każdy p ren u ­
m era tor  Słow a Polskiego, tak, że w ciągu kilku lat — 
b e z  o s o b n e g o  n a  t o  w y d a t k u  —  bedzie mógł 
złożyć sobie sporą b i b l i o t e k ę  d o m o w ą ,  złożoną 
z k i l k u s e t  w y  b o i  o w y c h  d z i e ł  naszej i obcej li­
tera tury .

Jako  pierwszy tom naszej biblioteki puszczamy 
W świat dwie śliczne perły  literatury angielskiej, Dic­
ken sa :  „Noe wigilijną11 i „Dzwńny". Charles Dickens 
należy do tych pisarzy angielskich, którzy zdobyli sobie 
największą popularność uietylko w swoim rodzinnym 
kraju, lecz w  całym cywilizowanym świecie. On i Tłiac- 
kerny są najwybitniejszymi przedstawicielami londyń­
skiej szkoły romansojiisarzy. Główną zaletą Dickensa 
je s t  to, że z p raw dziwą piostota i rzewnością maluje 
życie wo wszystkich jego sferach i odcieniach, a opo­
wiadania swe zabarwia domieszką lekkiej sa tyry  i szcze­
rego uczucia. Światową sławę zjednało mu jedno z p ierw ­
szych jego dzieł ..Klub P iokwika’1, które w krótkim 
czasie doczekało się tłumaczenia na  wszystkie języki 
europejskie. U nas, prócz „Klubu P ickwika", mało je s t  
znanych utworów Dickensa, to też sądzimy, że umie­
szczeniem dwóch nowych przekładów z bogatej spu­
ścizny genialnego pisarza1 angielskiego, oddamy litera­
turze naszej usługę, a czytelnikom spraw im y rzeteluą 
przyjemność. - - -

W następnych toniach Biblioteki Słowa Polskiego 
pomieścimy: z powieści oryginalnych: Laskowskiego
„W ślady ojców’11, S ew era  „Ponad s i ły - ,  Rodziewiczów- 
uoj yNieoswojone p tak i" ,  Pepłowskiego „ Legioniści11, 
nndto utwory Rossow'skiego, Kuncewicza, hr. W. Ło­
sia, Chiędowskiego i t. d., z dawniejszych zaś au to­
rów : Miekmwicza „ P re le k c je " ,  Czajkowskiego*-: Korze- : 
uinwskie-go. W Łozińskiego, Rzewuskiego. Siemieńskiego 
i innych. Mamy również w zapasie wiele zajmujących 
pamiętników historyoznyeli, oraz dzieł poważniejszej 
treści, któremi od czasu do cznsn będziemy przeplatali 
bclletrystykę.

Z jirzekładów' pomieścimy w nabzej „Bibliotece11 
już w najbliższych czasach : Ed. Roda „Milczenie11, J. 
N. Pntmmsirjowa „W nuczka wróżki", Rellstaba „R. 
1*12", M. Gorkija „ fowelle", Tołstoja „Odrodzenie", 
tak głośnego dziś am erykańskiego pisarza H. G. Wellsa 
„Człowiek niewidzialny" i wiele innych.

S ę d z i w y  p o e t a  K a r o l  B r z o z o w s k i  wysłał 
wspaniały podarek córce Józefa Kościelskiego w Miło­
sławiu, pauuio Emilii Kościelskiej.  Jestto  album, za­
wierające szereg utworów Brzozowskiego, przepisanych 
własnoręcznie, a ziliustrowauyeli jirzez kilku naszych 
znakomitych artystów, Najpierw po karcie dedykacyj­
nej idzie legeuda a lbańska  „Nędza", z trzema przepy- 
sznemi ilłustraeyami tuszowenii ua osobnych kartonach 
St. Kaczor-Batuwskiego, następnie mistrzowski przekład 
„Pieśni nad pieśniami" z ilłustracyą Kohlera o m oty­
wach dekoracyjnych, a nakonieo „Piosenki11 Brzozow­
skiego i nuty Niewiadomskiego i Galla, oraz por tre t  
poety przez Tadeusza RyIlkowskiego. Podobne albumy 
wyszie Brzozowski także pani Kościelskiej i drugiej 
je j córce, pannie Katarzynie, wywdzięczając się za te ­
goroczną gościnę w Miłosławiu podczas odsłonięcia 
pomnika Słowackiego Są to królewskie podarki.

Ś .  p .  SCCarya A b r a m o w i c z ó w n a .  Procesyn 
ludu, szczególniej kobiet, dąży od trzech dni do ko 
śeioła OO. Bernardynów, ażeby oglądnąć zwłoki zm ar­
łego przedwcześnie i tak tragiczną śmiercią dziewczę­
cia —  Maryi Burczak Abramowiczównej. Ścisk panuje 
uieslyeliaiiy. Ci, którzy nie mogą dotrzeć do wmętrza, 
polegają na opowiadauiacli, tych, którym siła ramienia 
pozwoliła przecisnąć się przez natłoczony publicznością 
kurytarz. Chodzą uporczywe wersye, że Mary a Abra- 
mowiczówna nie umarła, ale leży żywa. Leży wprawdzie 
zimna, bez ruchu, ale z twarzy śmierć me zdołała j e ­
szcze zetrzeć rumieńców. Leży, ja k  uśpiona. Ta w er­
s j a  tłumów, mimo, że lekarze skoustatowuli iuż da 
wniej śmierć Maryi —  spowodowała władzę do w y­
słania na miejsce komisyi sądowo-lukarskiej. Raz j e ­

ii aziecmnei, oraz d u m  i
m  I- s s e m  piętwa&r—  po leca pl. M aryacki nr.8.
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szcze przyglądano się m artw ym  zwłokom, po to tylko, 
by stwierdzić śmierć po raz  wtóry.

Pogrzeb ś. p. Maryi Abramowiczównoj, zapowia­
dany plakatami n a  wczoraj rano, odwołany został 
w ostatniej cliwili, zrazu na  dziś rano, potein zaś na 
dziś popołudniu, godzinę trzecią. Spodziewany je s t  ró­
wnież przyjazd bra ta  pani Abramowiczowej, p. Żmi­
grodzkiego.

Przedwczoraj przybył do Lwowa lekarz domowy 
pp. Abramowiczów, dr. Rocnan. Z opowiadania jego do­
wiedzieliśmy się o strasznej trag^dyi, j a k a  rozegrała 
się już dawniej w rodzie pp A' więzów. Oto Ma- 
ry a  je s t  szóstem z rzędu dzn które tak tragi­
czną , niespodziewaną ginie śmiercią.

Pani Wal ery a Abramowiezowa powraca zwolna 
to zdrowia. Leży w  hotelu, otoczona opieką lekarzy. 
O śmierci córki nic jeszcze nie wie. Dejwr j ą  tylko, 
żt> Maryi nie m a przy niej, ale jej powiedziano, że 
córkę odesłano z powrotom do zakładu Sacre Coeur. 
Waćfliig przypuszczeń dr  Rocliana, chwila, w której 
chora d wvie się o śmierci córki —  może być bardzo 
t ra g ic z n ą , pani A. cierpi bowiem na serce.

Koncert kom pozytorski Władysława Żeleń­
skiego, który urządzany s taraniem Towarz.ystwa m u­
zycznego, miał się odbyć w połowie stycznia, odłożony 
został na. dzień 2 m arca 1900.

Dręczenie dziecka, W domu przy ulicy Żół­
kiewskiej 1. 30 m ieszka miła para  m ałżeńska w  oso­
bach stróżostwa Maryi i Mikołaja S o s e n  k ów . Miko­
łaj ożeuił się z w dow ą, na  dziecko zaś nowej zaślu­
bionej przelał nienawiść iście nieojcowską. Czteroletnia 
Anusia znosić m usiała s traszne m ę cz a rn ie , pługi i ła ­
jan ia  najzupełniej niezasłużone. Dziecię drżało zawsze 
od chłodu i głodu, odbywało pokutę i znosiło barba­
rzyństwo rodziców.

Ktoś z domowników doniósł o tem policyi. W y­
stany agent P r z e s t r z e l s k i  zastał dziecię na  po­
dwórku. W jednej koszuliuio —  stało boso na podwó­
rzu, obok śm iec iark i ,  gdzie kazał m u stać barbarzyń­
ski ojciec. Drżało od zimna —  term om etr  pokazywał 
bowiem 7 %  poniżej zora. Na ciele mnóstwo sińców, 
pochodzących z pobicia, oraz nos zupełnie rozbity.

P jc a  i m atkę pociągnięto do odpowiedzialności, 
dziecię należałoby natychm iast odebrać z rąk  nieludz­
kich rodziców.

Całą pensyę wdowią, w wysokości 90 zł., 
skradziono wczoraj pani Eleonorze G. z pomieszkania 
przy ul. Ossolińskich 1. 11. Otrzymane pieniądze wło­
żyła do torebki, z której też w niewytlómaczouy spo­
sób nagle zniknęły. Podejrzenie o kradzież pada na 
posługaczkę.

B al techników na dochód Bratniej pomocy 
słuchaczów politechniki we Lwowie, odbędzie się 3 
lutego 1900 w salach K asyna miejskiego.

Kronika krajowa.
Pół mili* iiia s tra ty ! Właściciel spalonej fa ­

bryki papieru w Sasowie p. Henryk W eiser przypu­
szcza, że szkoda wyniesie 520 do 530 tysięcy zlr. już 
po odliczeniu tego wszystkiego, co zdołano uratować. 
Pozostała tylko nienaruszona przez pożar kotłownia 
z czterema kotłami, lokai do gotowania szmat również 
z czterema kotłami i magazyny. Z gotowego papieru 
zdołano uratow ać tylko 00  bel, resz ta  zaś zapasów 
wartości 24 .000  zł. spaliła s i ę , a  nadto za 54 .000  zł. 
szmat. D yrekcya natychmiast po zlikwidowaniu s tra t  
pizez Towarzystwo asekuracyjuo wiedeńskie przystę­
puje do odbudowania, które potrwa 7 do 8 miesięcy. 
Z 450 robotników, zatrzym anych zostanie tylko kilku­
dziesięciu.

Z kolei. Dr. Mieczysław Sołtysik został zamia- 
nowauy lekarzem kolejowym dla okręgu husiatyuskiego ; 
Chudzicka Jadwiga,  inanipulantka, przeniesiona ze S ta­
nisławowa do L w ow a; Bleieher Józef, adjunkt budowni­
ctwa przy sekcyi konserwacyi kol. w Buczaczu, prze­
niesiony w tym sam ym  charak terze  do sekcyi kouser- 
waeyi kol. w Tarnopolu; Moryc Stanisław, asystent,  
przeniesiony ze Stanisławowa do Czortkowa; F leischcr 
Sehmiel, aspirant ze sekcyi konserwacyi kol. Stanisła­
wów II., do sekcyi konserwacyi kol. Halicz II.

Stanisławów, 28 grudnia. Pisaliście niedawno 
o demoralizującym w pływie, jaki w yw ierają  bardzo 
często kabały na  ciemne masy żydów galicyjskich i
0 korrupcyi, ja k ą  wśród nich szerzą. Za typowy p rzy­
kład tych stosunków może posłużyć śmiało tutejszy 
kahal. Opanowany je s t  w zupełności przez spokrewnio­
ne rodziny Halpernów i Horowitzów, ta,k, że 3/ i  w szy­
stkich członków kahalu do tej rodziuy należą. Od 10 
lat nie przeprowadzono wyborów, a  wszelkie usiłowa­
nia inteligeuoyi żydowskiej,  k tóraby chciała położyć 
kres rządom zacofanej kliki, rozbijają się o silne po­
parcie, jakiem  się cieszy kahal u s tarostwa, którego 
śłepem i posłusznem narzędziem je s t  przy wszystkich 
wyborach. Od 10 lat nio wydal kaha l żadnych zam 
kuięć rachunkowych, a co się dzieje z ogromnymi do­
chodami, pozostaje dla m isera  pU bs coniribuans  ta je ­
mnicą, choc o tem bardzo nieładne rzeczy w mieście 
opowiadają. Może ta  krótka nota tka spowoduje władze 
do zrobienia energicznego porządku i zaprowadzenia 
europejskich stosunków w kabule, co się da najlepiej
1 najprościej uskutecznić przez rozpisanie nowych w y­
borów i zamianowanie celem przeprowadzenia ich ko­
m isarza rządowego.

Lisko, 27 grudnia. Pod przewodnictwem m a r­
szałka p. Rainułta odbyło się posiedzenie Rady po­
wiatowej l i s k ie j , na  którem uchwalono w myśl re fe­
ra tu  p. Zygmunta Madeyskiego po dluzszej dysku- 
syi. w  której brali udział pp. dr. Strutyński, ks. Łady- 
ż y ń s k i , Nauowski i Żurowski —  budżet roczny w ł ą ­
cznej kwocie 78.072  koron. W rozchodach mieści się 
między in n y m i: Na Wawel roczny datek  400  koron, 
s typendya i zapomogi 650 koron ,  bursę w Sanoku 
200 koron.

W  a d m in is t r a c y i  n a s z e j  złożyli zamiast życzeń no­
worocznych p. Wincenty Podtewski z Dunujowa kwotę 5 zlr. na 
weteranów, p. Karol Bayer 20 zlr. na szkoły ludowe, pp. Leono- 
stwo Syroczyńscy na ubogich m. Lwowa 5 koron, na wetera­
nów z r. 1830/1 koron 5.

S jjlw ea ier  w „Kole literacko-artystycznem*. Wieczór hu­
morystyczny w połączeniu z zabawą z tańcami odbędzie się 
w „Kole“ w niedzielę o godz. 8 wieczorem.

N a  S z tile ró w c e  jutro, w niedzielę, festyn, pojulrze lo- 
terya fantowa.

C z y te ln ia  p o ls lta  w  B ia łe j  urządza w niedzielę 31 
bm. w lokalu własnym zebranie towarzyskie, a w sobotę 6 sty­
cznia wieczorek z tańcami

K o n k u r s y  r o z p is u ją :  Wydział krajowy na posadę 
pierwszego sekundaryusza przy szpitalu powszechnym w Śniaty- 
nie. Termin do 20 stycznia. ■'

Nadprokuratorya państwa we Lwowie na posadę zastęp­
cy prokuratora w Przemyślu. Termin do 14 stycznia.

Nowa taryfa pocztowa w  walucie ko­
ronowej wyszła dziś w  drugiem wydaniu, co najle­
piej świadczy o potrzebie takiego podręcznika. „Tary- 
f a “ je s t  do nabycia p o c e n ie  15 centów w księgarniach 
Altenberga, Gubryuowicza i Schmidta, Polskiej Sey- 
far tha, w  biurach dzienników Olszewskiego i Buchsta- 
ba. tudzież w większych trafikach. Główny skład tego 
jedynego, j a k  dotąd, w ydaw nic tw a w  języku  polskim, 
na podstawie źródeł urzędowych, znajduje się w d ru ­
karni d ra  Feliksa W ojnarow skiego  (przy ulicy Cichej 
i. 5).

Gabryelski (Krzysztofory. Kraków) sprze­
daje fortepiany z uajzuakomitszej w świecie fabryki 
Steinw ay po 30 0 0 , 4COC, 5 0 0 0  i 6 0 0 0  koron.

B e s ta u r a c y a  piwiarni pilzneńskiej w h o te lu  l ic l le  vue, 
w parterze, poleca każdego czwartku i piątku wyborną rybę spo­
rządzoną na żydowski sposób. Po teatrze świeża kficlinia gorąca.

Lwowski Kryw ult
Ruch artystyczny w naszym k ra ju  je s t  tak wątły 

i  kruchy, że potrzeba, j a k  oraużeryjną roślinę, otoczyć 
go największą troskliwością i opieką. W tej chwili zdaje 
się, że słaba roślinka nabiera sil żywotnych i chce 
rozkwitnąć, J a k  już wiadomo, powstał w naszem m ie­
ście, obok nieustającej w ystawy sztuk pięknych „Klim­
kiewicza salon sztuki polsku j “ przy ulicy Karola Lu­
dwika 1. Przedsiębiorstwo, m ające na  celu ożywienie 
zbytu dziel sztuki, wyparcie z zamożnych domów oleo­
drukowych bohomazów n a  korzyść prawdziwego a r ty ­
zmu , zaiteresowanie publiczności ruchem malarskim, 
budzi w k ra ju  ta k  m artwym , ja k  nasz, samo przez 
się sympatyę, k tóra  w zrasta  jeszcze więcej, gdy się 
uwzględni, że powstało ono im eyatywą i ryzykiem fi- 
nausowem  jeduego człowieka. Może ono oddać niepo­
spolite usługi, zarówno publiczności, j a k  artystom.

W arszawa posiada świetnie rozwijający się salon 
Krywulta, który tę misyę spełnia. Możua mieć n a­
dzieję, że K ryw ultem  lwowskim będzie Klimkiewicz. 
Człowiek inteligentny, sprytny, przedsiębiorczy, kupiec
0 polorze europejskim —  powinien nueć szczęśliwą 
rękę i zapewne mieć j ą  będzie. Zainteresowanie no­
wym salonem, który w m iarę powodzenia m a się roz­
szerzać, je s t  już teraz wielkie. Dziś rano odbyło się 
jego uroczyste otwarcie i poświęcenie. W ystawa mieści 
się na  początek w jednej sali, urządzonej bardzo wy­
twornie i ze smakiem.

Ogólną uw agę zw raca Matejko ze zbiorów Ma- 
ryaua  Gorzkowskiego. Z dzieł wielkiego m is trza w i­
dzimy tu  wykończouy zupełnie szkic olejny do obrazu 
„Żiżka na  K utuej liorze“ , dwie akwarelo i 13 szkiców 
ołówkowych, między któremi prześliczna Matka Boska, 
głowa mężczyzny i szkic „Batory pod P skow em ” 
z wlasuoręczuemi dopiskami Matejki.

Idziemy dalej
J e s t  Wodziuowskiego pyszny karton kredowy „Ma­

cierzyństwo” i szkic olejny z obrazu „ O r k a “, Janow ­
skiego duży obraz „T*ttry“ , prawdziwe arcydzieło pej­
zażu, dalej cztery wprost w spaniale widoczki p ió ik o w e ; 
E razm a Fabiańskiego osiemnaście kartonów, przedsta­
wiających akw are lą  sławny zamek w Wiśniczu, St. F a ­
biańskiego „Zabawy ludowe pod K rakow em ” , „Wene- 
cyunka” , „B zy“ i stndyum chłopa; Tetm aje ra  trzy olejne 
obrazki: „Pejzaż w iejski” , „W  polu* i stiulyuin wie­
śniaczki; Kotowicza „K w iociarka” , „Widok z Biecza”
1 główka kobiety —  wszystkie ole jne; Weina duży obraz 
z motywów żydowskich „Nad r a n e m “, portre t kobiety 
i pyszny szkic: „Cnłop w karczm ie” ; Koehlera dwa
pastele aktów kobiecych; Poohwałskicgo^.Konie” i kilka 
pejzaży, dalej pejzaże Ry Ilkowskiego, Piotrowskiego, 
Heimrota, Bojki, Wiercińskiego (widoki Janowa).

Z a r tystek  na  czele idzie pani Pałeczua, której 
przepyszne olejne obrazy: „W łoszka”, „Ż n iw iarka”,
„ I ry sy ” , „A stry” , „A ndrus” , „Widok z Żakopanego” 
zw racają ogólną zw n g ą ;  dalej Pająkówna, Jadw iga  Ma­
linowska i iuue. Ogółem je s t  przeszło sto obrazów 
o le jnych , akwarel,  szkiców. Początek  wiecoj, niż 
skromny.

Szczęść Boże!

Sejm krajowy.
(P osiedzen ie 2 . sesy i Y .)

Lwów, 30 grudnia.
Dzień drugi, a zarazem druga połowa sesyi 

tegorocznej. Godzina 10 8A —jeszcze n i e ma  komple­
tu. Posłowie, podzieleni na grupki, rozprawiają ży­
wo. Po korytarzu chodzi poważnym krokiem, „z pod­
niesioną głową”, lir. Stanisław Tarnowski, w towa­
rzystwie swego wychowanka, wiceprezydenta Eady 
szkolnej Bobrzynskicgo. Po sali uwija się druga 
ekscelencja, p. Dawid Abruliamowicz. Co chwila wi 
dać go w inuem miejscu, przy innej grup e posłów 
Gestykuluje żywo, z siodkich ust jego padają gro­
my. Hr Kazimierz Badeni rozmawia żywo z poslcuj 
Golucliowskim, p. Piłat przechadza się po sali z lir. 
Stadnickim, posłowie ludowi zbierają niezmordowa­
nie podpisy na wnioski i interpelacje. Z icsztą 
w pięknej sali naszego parlamentu dość pusto i 
zimno.

Wre s z (je na kilka minut przed 11-tą marsza­
łek hr. St. B a d e n i  otwiera posiedzenie. Na po­
czątku zawiadamia o kilku urlopach. Bez tego nie 
obejdzie się u nas żadne posiedzenie Sejmu, nawet 
w sesyi dwudniowej. Następuje odczytanie spisu pe- 
tyeyj, potem wmioski, zgłoszone do laski marszał­
kowskiej.

Dożywoci® dia p. Hosaardowej.
P. J o r d a n  uzasadnił krótko swój nagły wnio­

sek, aby wdowio po ś. p. Hoszardzie, członku W y­
działu krajowego, udzielono dożywotniej pensji ro ­
cznej w kwocie 1200 zł. Uchwalono nagłość, pu­
czem wmiosek odesłano do komisji budżetowej, z po­
leceniem, by zdała o nim sprawę jeszcze na dzisiej- 
szein posiedzeniu. Sprawa ta  więc będzie dziś defini­
tywnie załatwiona.

W niotki kolejowe.
P. L u b o  m i r  s k i uzasadnia swój nagły wmio­

sek, aby Sejm oświadczył się przeciw zamierzonej 
przez rząd budowie kolei Nowy Targ— Sucha Iłom, 
natomiast za przedłużeniem kolei Chabówka— Zako­
pane do granicy węgierskiej, twierdząc, żo ta  osta­
tnia kolej odpowiada bardziej interesom kraju.

Po uchwaleniu nagłości wniosku, odesłano go 
do komisji kolejowej z poleceniem zdania sprawy na 
dzisiejszein posiedzeniu.

W ten sam sposób załatwiono drugi wniosek 
nagły p. L u b o m i r s k i e g o  w sprawie zmiany wa­
runków budowy Przeworsk—Bachórz— Dynów.

 ̂ W ydanie posła.
Sekretarz U r b a ń s k i  odczytuje pismo sądu 

pow. w Dembicy z prośbą o wydanie p. J a b ł o ń ­
s k i e g o ,  oskarżonego o obrazę bonoru.

Sprawę tę przekazano komisji prawniczej.
E m igm cya ludu sa  ssarotkiem.

Po załatwieniu pierwszych pięciu punktów po­
rządku dziennego przez odesłanie szeregu sprawo­
zdań Wydziału krajowego do odpowiednich komisyj, 
zabrał glos p. P i ł a t ,  celem uzasadnienia swego 
wniosku z wezwaniem do rządu, aby zebrał daty o 
ludności, wychodzącej na czas robót polnych do Ni&- 
nuec i innych krajów, nadto by poddał ścisłemu nad­
zorowi przedsiębiorstwa, pośredniczące w dostarcza­
niu robotników i wydał tymczasem w drodze lozpo- 
rządzenia przepisy, określające ich działalność.

W motywach podnosi p. Piłat, że wychodzenie 
ludności wiejskiej za zarobkiem za granicę, musi 
wywrzeć znaczny wpływ na stosunki rolnicze w kra­
ju  i że z drugiej strony ludność ta  wyzysk’wana 
jest przez niesumiennych agentów, czemu należy po­
łożyć tamę.

Wniosek odesłano do komisji administra­
cyjnej.

Lwów-W imdki.
Jeszcze jeden wniosek był na dzisiejszym po­

rządku dziennym, mianowicie wniosek p. M e r u n o ­
wi  c z a ,  aby rząd zaniechał zamierzonej budowy 
kolei dowozowej dla frachtów od magazynów głó­
wnej fabryki tytoniu w Winnikach do stacyi kolei 
państw, w Podborcach, a natomiast, aby postarał się 
o zbudowanie kolei lokalnej z Winnik do Lwowa, 
jako kolei państwowej.

Po krótkiem uzasadnieniu przez p. Mcrunowi- 
cza, odesłano jego wniosek do komisji kolejowej.

itiyta.
Z kolei zarządził marszałek wybór biura sej­

mowego i poszczególnych komisyj, zanim jednak ko­
m isja  skrutacyjna dokonała swych czynności, za­
łatwiono szereg punktów porządku dziennego w spra­
wie myt drogowych i mostowych Pozwolenia na po­
bór myt, na przeciąg lat pięciu, udzielono wydzia­
łom powiatowym : w Myślenicach, Bochni, Drohoby­
czu, Grybowie, Turce, Kamionce stnimilowej, Sanoku, 
Kołomyi, Rudkach, Śniatynie, oraz obszarom dwor­
skim w Czcrnelicy i w Horoduicy.

W ybory do komisyj.
Po załatwieniu myt, ogłosił p. S c r p i o  imie­

niem komisji skrutacyjnej rezultat dokonanych wy­
borów do biura i komisyj. Wybrani

S e k r e t a r z a m i :  Karatnicki, Niezabitowski
Stanisław, Potocki Andrzej, Urbański.

i pod gwarancją 
naturalne

a u s t r i a c k i e ,  w ę g ie r s k ie  i  z a g r a n ic z n e , k o n ia k i  
i  s/B 3 i!p j.n j © ryjjfm alńe w e  w szy slfe  aeii g a tu n ­
k a c h  po ccnacS i u su la r k o  wanty c ii , p ó fe c a o d  r o k u  

i s t ir ic ją e a f ir r a a :  >
I C e n n i k i  b e z p ł a t n i e  i  f i a n c o l ua Krakowska L 14.
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K w e s t o r a m i :  Korytowski, Michalski, Toro- 
siewiez Emil, Wacńni&nin.

R e w i d * f l t a m i :  Data, Dzieduszycki Klemens, 
?<3oldmąn, Klemensiewicz, Merunowicz, Nicbyłowiec, 
Ol piński, Rudrof, Sienigiiwwski, btecki, Sacliski, 
Zajączkowski.

D o  k o m i s y i  b u d ż e t o w e j :  Abrahamowie/, 
iBadeni Kazimierz, Barwiński, Biliński, Dunajewski, 
Goldman, Jędrzejowicz Stanisląw, Jordan, Kai.itm- 
cki, Kozłowski, Lubomirski, Madejski, Niezubitow- 
ski Stanisław, Paszkowski, Potoczek, Potocki An­
drzej, Romanowicz, Rotter, Scipio, Skrzyński Adam, 
jSkałKowski, Zagórski, Zajączkowski, 
i D o  k o m i s y i  a d m i n i s t r a c y j n e j ;  Ria-
;łoskórski, Czajkowski Władysław Wiktor, Oieński, 
'Dworski, Górski, Hupka, Jabłoński, Joidan, Karat- 
W k i ,  Koziebrodzki, Małachowski, Rozwadowski, Ru- 
Jdrof, Sozański, Stecki, Szeptycki, Trzecieski, Wito- 
jsławski, Wodzicld, Wójcik.
| D o  k o m i s y i  g m i n n e j :  Bojko, Brunicki,
jDzioduszycki Wojciech, Fruchtman, Górski, Hupka, 
■Jabłoński, Jaworski, Kulczycki, Michałowski, Mcru- 
hiowicz, Pilot, Stadnicki, Torosiewicz Mikołaj, Zaieski.
; D o  k o m i s y i  s z k o l n e j :  Abraham, Bade-
jui K., Cielecki, Czartoryski, Dzieduszycki Wojciech, 
Kozłowski, Kramarczyk, Madeyski, Michałowski Emil, 
Piiat, Puzyna X., Rayski, Soleski, Sozański, Ks. 
.Szeptycki, Tarnowski SŁ, Wachniamu, Zaleski, Zoll

D o  k o m i s y i  p e t y c y j n e j :  d’Abanoourt, 
;Bielański, Bojko, Dzieduszycki Karol, Hamorak, lio- 
rodyski, Klemensiewicz, Kostheim, Krempa, Miclial- 
'ski, Niezabitowski WitoSd, Nowakowski, Ochrymo- 
:wicz, Okuniewski, (Sipiński, Siemigiuowski, Slotwiń- 
Jsld, Średniawski, Styla, Teodorowicz, Tyszkowski, 
W inniczuk, ŻardecLi.

D o k o m i s y i  p r a w n i c z e j :  d'Abaucourt,
Abraham, Brunicki, Czajkowski Wl ulysiaw, Czay- 
:kowski Władysław Wiktor, Fruchtmaini, Jahl, Ka- 
'jratntekń, Klemensiewicz, Loewenstein, Paszkowski, 
[kudiof,'Sozański, Weigel, Zoll.

l i o  k o m i s y i  p r z e niy s ł o iv o j: Ozecz, Dąmb- 
•s);i, Goldman, Michalski, Niezabitowski Witold, 
fo.sfcapczuk, Rotter, Skrzyński Zdzisław, Stecki, Wei­
gel, Żurdeoki.

Do k o m i s y i  b a n k o w e j :  Abrahamowicz,
jBiflftor, Gorayski, Kraiński, Krasicki, Loewenstein, 
Unndyczewski, Mcrunowicz, Rajioport, Rozwadowski, 
■;scipio, Sękowski, Skulkowski, Weigel, Żardeiki.

Do k o m i s y i  s o l n e j :  Dzieduszycki Klemens, 
Górka, Korytowski, Meruuowicz, Mandyczcwski, Sio- 
uyiński, CrbańSKi, Warzecha, Winnic/uk.

Do k o m i s y i  g ó r n i c z e j :  Bielański, Goray­
ski, Klemensiowicz, Odnymowicz, Potocki Andrzej, 
Ba import, Skrzyński Adam, Szeptycki Jan, Wiś­
niewski.

Do k o m i s y i  p o d a t k o w e j :  Abrahamowicz, 
Dzieduszycki Karol, Goluchówski, Jaworski, KTain- 
ski, 2diia.ii, Loweustein, Mandyozewski, Skałkowski, 
Skrzyński Adam, Szcliski, Szej tycki i Weigel.

Do k o m i s y i  g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e g o :  
iCzmfi, Data, Dzieduszycki Klemens, Gorayski, ttup- 
d;a, Kraiński, Klemensiewicz, Krzysztofowicz, 1'azyiiu 
i.)tilijpj; Potocki Roman, Romanowicz, Sunguszko, 
jstaihiiłl.i Stanisław, -Schnell, Teodorowicz, Vrivion, 
W kible wiki i Wodzick..

Do k o m i s y i  d r o g o w e j :  Bernadzikowski,
Borkowski, fi zocz, Gniewosz, Gnoiński, Jędizcjowicz 
Stanisla w,, Męciński, Michałowski Józef, Niozabitow- 

is lj  Witi Id. Ochrymowicz, Olpiński, Romer, Sala, 
(Skrzyński Zdzisław, Starzyński, Szwed, Torosiewicz 
fi Dni 1, U-ruański i Wiśniewski.

D o k o m i s y i s a n i t a r  n e j : Bernadzikowski, 
[Czajkowski Władysław, Goluchowski, Jabłoński, Jn- 
[kliński. Jordan, Krzysztofowicz, Mandyczcwski, 01- 
if ifiski, Trzecieski.

D o k o m i s y i  k o l e j o w e j :  Beduai ski, Bin­
der, Jakliń.ski, Korytowski, Lubomirski, Małaciiowski. 

jMęcinski, Osuchowski, Potocki Andrzej, Rapoport, 
'Sękowski, Skrzyński Zdzisław, Vivien, Wc:gei, Zaleski. 
! Po ogłoszeniu rezultatu wyborow wezwał mar- 
'szaiek komisje do ukonstytuowania się, oraz przer­
ywa! jmsjedzenio na godzinę, aby komisjami, do któ- 
frych m Pśhno poszczególne wnioski, cląc .czas Uo 
[opracowania ich.

Och uczenie nastąpiło o godz. 121/* popol. — 
ma być pa nowo otwarte o godzmie l 1̂ . 
i UH o n s ty tu G  w a n i e  s ię  k o m i s y i .

Podczas przerwy południowej ukonstytuowały 
;się komisjo. I  tak :  komisya budżetowa wybrała 
przewodniczącym p. Dunajewskiego, jego zastępcami 
|pp. Badeuiego Kazimierza i Abrahamowieza, soiae- 
tarzami pji. Scipia i Paszkowskiego.

W podatkowej: przewodniczącym wybrany Abra­
hamowie*, zastępcą Weigel, sekretarzem Locwcn- 
'stein.

W bankowej: przewodniczącym Wincenty KrMn’ 
ski, zastępcą Mandyczcwski, sekretarzem Binder, 

j W przemysłowej: przewodniczącymi Weigel,
zast. Czecz, sekret. Źardoeki.

W administracyjnej: prze w. lir. Koziebrodzki 
jSrczęaąy, zastępcy: Szeptycki .i WodUeki, sekr.: bo- 
[zański i Trzecieski.

W san ita rne j: przew. Jordan, zast. Gołuchow- 
ski, sek r . : d akliński.

W  drogowm: przew. Męciński, zast. Sala i Ur­
bański, sekr. Starzj uski.

W gminnej: pyzę w. Jaworski, zast. Zaleski, 
sekr, Mcrunowicz i Górski.

W szkolnej: przew. Czartoryski, zastępcy Tar- 
nowsici i Zoll, sekretarze Raj'ski i Wacliniamn.

W kotmsyi solnej: jirzew. Mandyczcwski, zast. 
Dzieduszycki Klemens, sekr. Górka.

W petycyjnej: jirzew. Klemensiewicz, zast.
Dzieduszycki Karol, sekr. Michalski i Żnidccki.

W prawniczej: przew. Zoll, zast. Weigel, sekr. 
Klemensiewicz.

W komisyi gosp. k ra j . : przew. Sanguszko, 
zast. Stadnicki i Gorayski, sekr. Hupka i Schnel.

W kolejowej: przew. Zaleski, zast. Męciński, 
sekr. Jakliński.

Górnicza do tej pory nie ukonstytuowała się.

Po przerwie.
O godzinie P / t  otworzył marszałek posiedzenie 

nowo i podat do wiadomości Izby ukonstytuowa­na
nie się poszczególnych komisyi.

Następnie poset SkałkowJd imieniem komisyi 
budżetowej przedio/y t wnioski co do prowizoryuiu 
budżetowego. W dyskusji ogólnej zabiera pierwszy 
głos p. Okuniewski.

Godzina Posiedzenie trwa dalej.

Telefoniczne i telegraficzne depesze
„ S ł o w a  f P o l s k i e g r o 44.

§. 14- i sankeya.
Wiedeń, 30 grudnia. J ak  twierdzą dobrze po­

informowani, ogłoszono zostanie jutro lozstrzygnię- 
cie cesarza w sjirawie kwotowej; wysokość kwoty na 
jirzociąg pól roku Oznaczoną zostanie dla Austryi na 
65‘6, dla Węgier 34*4°/0: dalej ma być jutro ogło- 
szoue także rozporządzenie na podstawie §. 14, 
w sjirawie ustawy o rozdzińlb podatków spożywczych, 
wreszcie sankcja cesarska dla ustawy o zniesieniu 
stempla dziennikarskiego i kalendarzowego.

55 Sejmu czeskiego.
Praga, 30 grudnia. Na dzisiejszem posiedze­

niu Sejmu czeskiego spodziewają się przy rozprawie 
nad prowizoryum budżetowem większe; dyskusji jio- 
litycznej, szczególnie na temat wdrożonej obecnie 
akcyi ugodowej. Pińrwszy zabrać ma głos jeden 
z posłów młodoezeskich.

% Lejmu morawskiego.
Berno (moi.), 30 grudnjn. Z młodoczeskiego 

kiubu w Sejmie morawskim wystąpili pp. Lebloch, 
Perek i Richter, oświadczając, że wbrew uchwale 
klifem głosować będą przeciw prowizoryum budżeto­
wemu.

Berno mor., 30 grudnia. Na dzisiejszem po­
siedzeniu Sejmu marszałek krajowy lir. Yeitor yon 
der Lilie odpowiedział na wczorajszą interpelacjo 
p. Pereka, który mu zarzucił, że w mowio, zagaja­
jącej obrady sejmowe, nie traktowa! języka cze­
skiego na równi z niemieckim. Marszalek w odpo­
wiedzi na to przypomniał, że juz przed 10 laty, 
obejmują^, tę godność, wyraził ubolewanie, iż w mło­
dości swej nie nauczjń się języka czeskiego, na stjj,- 
rość zaś nie może tej trudności pokonać.

Tylko tez z tego powodu ograniczył się wczo­
raj wypowiedzeniem kilku słów w ję / jk u  czeskim. 
Gdyby mi to jednak posłowie czescy mieli wżiąć za 
zfe, on poprosi cesarza o zwolnienie go z marszal- 
kowstwa. (W całej Izbie żywe jirotesty).

P. P e r e k  oświadcza, że dłrassi z zadowoleniem 
odpowiedź tę przyjmują do wiadomości, a interpela­
c ja  wczorajsza ue byia bynajmniej /wrócona prze­
ciw osobie marszałka, który jest człowiekiem po­
ty Mzo c i i ni e szanowanym.

Potem przystąpiouo do porządku dziennego.

Bukowiński fundusz propinacyjny.
Czerniowce, 30 grudnia. Jak  wiadomo, br 

Mikołaj Wassilko ogłosił z jioczątkiem grudnia b. r. 
w pismach czerniowicckich list otwarty, w którym 
kilku czl mkom dyrekcji bukowińskiego funduszu 
propinacji nogo zarzucił, że przy wydzierżawieniu 
propinacji w Ludowcach dopuścili się jaskrawych 
nieprawidłowości. Wystąpienie to oduioslo skutek. 
Na wczorajszem posiedzeniu dyrekcji, odbjlem pod 
przewodnictwem prezydenta lir. Bourguignona, na 
wniosek posła SLefamowicza,, unieważniono ową umo­
wę dziciżawną i uciiwmłono ogłosić nową licytację. 
Ćiiodzi wr tyin wypadku o powetowania straty fun­
duszu propumejjnego w sumie pół miliona zł.

W ojna A nglii z  Transvaalem.
Londyn, 30 grudnia. London-GazeUc donosi, 

że towarzystwu Royal Niger 'Oompanie odebrany 
został przywilej.

L o n d y n ,  30 grudnia. T m es  uonosi z Chireley 
pod datą 38 b. m. : wczoraj i dziś rano toczyła się 
gorąęa walka kolo Ladysmitli. Generał Wlute wy- 
lamat atak i 'obsadził jeden z pobliskich pagórków7.

Ten sam dziennik podaje telegram z Laurcnzo 
Marąuez pod datą 28 b. m .: W zrasta podejrzenie, 
że Baerowie pozostają w7 stosunkach z pewnym 
obejm konsulatem w Pretoryi. W Laurorizo Marąuez 
obiegają pogłoski, że przeznaczono dla Boerów arma­
ty przemycono przez port tutejszy.

K im b s jn le y ,  30 grudnia. Oudział, który wy­
ruszył z iniusta, celem zrekoguoskowania terenu, 
starł się z jmtrnlem Boerów7. Wymieniono strzały 
działowe. Anglicy powrócili bez s t ra t ;  pokazało się 
przy tom, że Bocrowie posiadają tam o armaty i 
w każdej chwili fliolfo otrzymać znaczne posiłki.

Paryż, 30 grudnia. Dzienniki tutejszo przy­
noszą alarmujące wiadomości z Afryki południowej.

Podług depesz Tempsu w kraju Przylądkowym 
Afryknuderzy podnieśli formalną rewoltę. Znajdują­
cych się w Dear, zaledwie o 50 mił od stolicy, ge­
nerałów angielskich GatacreM iFrencza, mieszkańcy 
st-amu Orann otoczyli i kompletnie zamknęli. Komu­
nikacja przez terytorya, należące do Holeuderczy- 
kow Przylądka, jest odcięta.

W Modder-iiiyer stoczyć się miała krwawa bi­
twa, skutkiem czego lord Metliueu musiał się jeszcze 
dalej comąć. Także on jes t  obecnie odcięty ou innych 
obozów angielskich.

Również gen. Buller na linii Durban-Ladysmdu 
musiał się cofnąć az do Pietermanlzburg. bjluueya 
w Ladysmitli z powodu choróu i nacierania Buoiuw 
jest  podobno rozpaczliwa.

Dżuma.
L o n d y n ,  30 grudnia. Jak  donosi biuro Rtu 

tera  z Numen, zdaizają się tam codziennie nowe 
wypadki dżumy.

W i e d e ń ,  30 grudnia, 
nicznycli hr. GnJuchowski i pr 
mimstrow dr. Wittek mieu 
sarza.

W i e d e ń ,  30 grudnia, 
dziś nowe kos-zary w Frater 
w austrj ackieiu Muzeum.

W i e d e ń ,  30 grudnia. Bank austryacki pod­
wyższył nominalną wartość swych akcyj z UOO zt  
na. ,1.401) koron.

Minister spraw zagra- 
zewodniczący w Rauzio 
dziś posłuchanie u cu-

Król serbski zw7iedzu 
ze i wystawę zimową

Kursy podane podług obliczenia procentowego.
W ieW ciU , SO grudnia. Uzis o godzinie IZ. minut 30 

po południu notowano: Marlti niemieckie l lS ’Zy, Kenta lnnjowy 
b8'46( W giermka /enta koronowa U4'&0, Ąkcye kredytowe 
CS£i'C0, Kredytowe węgierskie ls 8  —, Bank anglo-ausTyacr 
126-—, Uuionhunk 154'50, ńankvere>n 136*75, Laenderl.si. 
11650, Kolej pan. 134.30, Uhm bard y 20'9O, ElbeutUai 12490, 
Towarzystwo akcyjne broni 192"— Aacye tytoniowe 138 60, Alpi- 
ny 2*9*50, iiiuu Aluranyu 332‘—, iTagcr Eisen 5u0‘— 
Losy tureckie 129'— nn wrzes. Ruble 254’50, 20-lrar.Uów 19-23 
Iłodeu-Credit — •—, Tramwaye —•— . Akcye gal. Banku tnp.

Tendencya silna.
t i e r l i u ,  30 grudnia. O godzinie 12 m. 5 notowano: 

kredyty 235-60, Uiseouto Coiumandit 193 40.
Tendencya Sina.
W f e i e B ,  30 grudnia. (Giełda zbożowa).

S p rz e d a w a n o : p sz o m ta  na  Jesień 8*03 do 8*04, pszen ica  
n a  w iosnę 1UUO r. 8 ’02 do b ’03 , pszen ietl na  czerw iec — —  do
— —, zyto na je s ień —*— do —*—, żyło i:a wiosnę '900 c. 
6 73 do 6 74, żyto na czerwiec — do '—, kukurydza na paź­
dziernik —*— do —•—. na listopad *— do —■—, na muj^ęser- 
wiec 1U00 r. 5*24 do 5 25, owies na jesień — *— Jo —;—, 
owies na wiosiię 6*36 Jo 5-37, rzepak na styczeń i luty —•—
d o  , rzejiak na sierpień i wrzesień i890 r 11*90 do 1 2 —,
olej rzepakowy na styczen-kw ecień 1900 J2 ’50 do 33 50

T en d en cy a  n iezm ien iona  b ez  o ch o ty .
Mgła.
B S i t t J a y p S a l ,  30 g ru d n ia , '"szeiuca na kw iecień  .lilOC -̂ir. 

7 '85  do a '8 6 ,  n a  w rzes-en  7 96 du 7-97, zy to  na  p aźd z ie rn ik
—  — do *— , n a  kw iecień  luGO r. 6*42 do  6*43, ow ies na  pnz- 
dzSermk — *—  do ' — , nt. kw iecień  1900 r. 5*u5 do  6*06, ku- 
U m ydza na nmj 19C0 r 4".)5 do 4*96, rzep ak  na  sie rp ień  1L00 
r., 11-75 do 11 80.

Olerty małe.
Clięć kupna ograniczona.
Tendencya spokojna.
Mgła.

„Monitor“ przed sądem.

Lwów, 30 grudnia.
Dzisiaj w dalszym ciągu prowadzono sprawę 

p. Czerniakowskiego. Osk. Breitor postawił wnioski 
co do przesłuchania nowych świadków. O godz. 12 
przerwano rozprawę. Ciąg ualszy o godz. 2-gicj.

S t e n o g r a f i c z n e  s p r a w o z d a n i e  z r o z ­
p r a w y  d z i s i e j s z e j  w n u m e r z e  po-  
r  a 11 n y ni.

Kroriiczka z ostatniej cnwiii.
Nł, popieranie przem ysłu rękodzielni­

czego uchwaliła lwowska Izba handlowa i przemysło­
wa nie 300  koron, j a k  mylnie wydrukowauo w  wyda­
niu poranuom, lecz 3 .000 koron.

Wydawca i oupowiedzialuy redaktor.

S  4 słbb i  S-S a  w  I S o s i ł O  w s i s  i .

ozym a mim© to najlepszym proszkiem 
do zasypywania dia 

I  E  ML O W Ł Ą T .  i D H ; E  C l
ies t  Drzez n o w a ^ i  le k a js k ie  n d lecam r F  w  d  (» i*  5 1 1 1  1 i  «  «  n i i w  a» i-g. n  V

Prawdziwy tylko w sitkowych pudełkach z mar­
ką w każdej aptece do na­
bycia pod nazwą SPutŁei* „ M a y a 4% —  Pu- 

dełKo c e n tó w
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El • (j o i? a s ̂
Dom intnkorjf i kitn os n^m ianj

£jvsrdw, ul. .Ingiollonsliii §. 
kupulu i t|) veiŁ !e wszeikio iwpiury war i . omowe i monety

po ueOltorzysUjiejszyeh c-enaUi.
E* Et ©  M  E  S  V

do ciągnienia w dniu 5  s t y c z n i a  1 3 0 0

3°Ju austr. losy kredy!, ziemskie H. era.
po z!r. 2

w r a z  z e  stem  p lem .
Główna wysi aną >00.000 koron.

P izy  zam ówieniu uprasza się o nuóesianie 20 et., na 
ortoryuin

Pror.ies za zaliczką nie wysyłam.

Ubezpieczenie losów od straty przez wylo­
sowanie al pan.

uiśó~ Na losy zakupione w tym kantorze padły w ygrane 
100.000 k. i BO.OOO U. gOŁ

l  o  s i r
L0T ER Y1 DOBROCZYNNOŚCIW K L U i

n a  k o r z y ś ć  Z w ią z /cu  p oU t.H n iczn  ego

j a k o  p rak tyczny  p o d a r e k  n o v\o ro czn y
s p r z e d a j ę

p o  A k o r o i s i e
Kaidy ios jest ważny na w szystkie 6 ciągnień. 

P < e r w ‘a e  r ią s : i i i« E iie  j o  i  I  s t y c z n i a i y O O .

Ciągnienie dnia 5 stycznia l&OO. 
P R O M E S Y

u 3°l0 Iusy Zakładu kredytowego ziemskiego
Główna wygrana:

l ® © . D O ( l  k o r o n
sprzedają po 2  k o r o n  i stempel I  korona, raz im 

3 koron

S o k a l  fi. L :  Ir e n
Dom bankow y! Kantor w ym iany we Lwowie

Z lecen ia  z p ro w in c ji z a ła tw iam y  o d w ro tn ą  pocztą .

Dr. Srudzewski okulista.
lO r d y n n je  od 11  do ! i  od 3 do 5). 

Lwów, ulica Kopernika liczba 9, sL piętro.

Panu M. freilichowi.
clm I. 35, Od trzech m iesięcy noszę założone mi przez-U ana 
bcm e/aśc, i od togo czasu nio uezuwam żadnych dolegliwo­
ści i sp raw iają  mi takow e w ielką nJgę C ierpiącym  na prze­
puklinę mogę polecić Pana jako  zd o ln e g o  b a iid a ż y s tę , 
który  poparty sw ą w ieloletnią p rak tyką, chorym  dopomóctz 
je s t w stan ie  C iężko  c h o r z y  n a  p irze jiuk liiię ,  k tórzy  nie 
udają  s}ę natychm iast do Pana, będą zm uszeni przypisać so­
bie sam ym zgubne skutk i tego zaniechania.

K a r o l  W e rn e r  we Lwowie.

i S 3  B udkow scy
udzielają wszystkich tańców salonowych —  R^n^k 12, I. p.

"WiEISILE ^  <CSJ? g l i c c s s

MAISON FONDEE 1 7 P 3  Cjjl
S ,Z A M P 1'N Y :

V e u v e  C l i c ę u o t  słodki
V e u v e  f ’l ic < ju o t  „ E n g -I a n d 1', demi soc  
l e n r e  C l ir c j i io t  ,..5»cc“, sec  
l e n i  e  C l i f ą n o t  „ D r y “, trćs-see  
V c n v e  C ł i c ą u o t  , B r n 1 “.

Generahty zastępca na Austro-W ęgry:

Gottiieb Kraus, Wien !•> Kirntnerslrasse 21,

SKŁAD PIW A
M i l l i n n a  w ‘‘ Ł w ® w i« \  n i .  P o s -  s«sdp G i i s a  naiiiLai<& Ziunc/« *, ~rrei«£tm ©s ;.

P o leca  z n a js ła w n ie jsz y c h  b ro w aró w  p iw a : marco­
we, eksportowe i bok w beczkach i fla­
szkach. D cjtaw a od 19 flaszek począwszy.

Salcia Ktsef Joachim Ust:
z a i ę c f c e a L

Lw ów  w  grudn iu  1S09.

Fotografie do ka r t ko le jow ych  i Inunym ucyi 
rig>r "i'*' ■ w yko n u je  na jtan ie j w n a jk ró tszym  

czasie naw et w  k ilka  godzin  Z a k ła d  fo to g r a fic z n y  Z . 
K la fte n a ,  Jagiellońska 1 U

. i o w o ś o

w kartach korespondencyjnych, akwarelach, 
sztychach, heliograwarach i papierach listowych

ltóii U l i J
Lwów, Karola Ludwika 1.

L. 23090.
K c m k n a r s .

Magistrat król. w in .  miasta Stanisławowa, roz­
p isuje niiiiejszem na podstawie uchwały Rady miasta 
z dnia 22 listopada, 1899 r. konkurs na posadę in­
żyniera asystenta przy tut. Magistracie z płacą 
tuczną 2000 koron, dodatkiem aktyw. 000 k. rocznie 
i z prawem poboru pięftiu czteroleci po 400 koron. 

Warunki Jcompelowania o tę posadę są:
1. Obywatelstwo austryaekie.

Mieprzekroezony wiek 40 lat.- ■
Ukończone slrnlya politedmiczne i jeden egza­
min państwowy,

4. Wykazana praktyka w zawodzie technicznym.
§. Śn ladcćtwo zdrowia.

Podania wnosić należy do końca stycznia 1900 
lo Magistratu. 5555

Stanisławów dnia 22 grudnia  1899.
M agistrat król. miasta.

a

3.

Od daw ien daw na ze sw ej dobroci ł zapachu 
smuK} praw dziw ą

^ H E R B A T Ę  ROSYJSKA
IJjl j- fo&ca ft.tKWt. łVł,Al»YS*AWA 50-51

g & m A m m w ir r&A
| i  I  w Brodach na pograniczu rosyjskiem . 

funt Familijnej bardzo tiobroj . . . .  1 40 
funt Melauge de Moskau w o ry g .. opak., najlop. 2-50 
iun t Imneriai cesarskiej w orygln. opakow aniu 3.50 
funt Okruchów z nąjiepsz. herbat kwiatowych 1-20 
Znakom ita Kawa Ceyiou' Franco 5 ki. flo każdej StaCVl 9-—

L. 50897899 l o m J s z u L r e .

M agistrat kWl. wohi. m iasta G ródka rozpisuje ninioj- 
szoiu konkurs ua poemlę kontro lera  przy kasio micjskio.j 
w  Gródku z plącą roczną 1100 koron i trzem a pięcioleciami 
pc 200 koron.

U biegający się o tę  posadę m ają się w ykazać:
a) m etryką  chrztu, w ykazu  jącąnici>rzckroczony 40 rokż.yoia, 
ht prawem obyw atelstw a austri ackiego.
e) św iadectw em  ukończonej Ci k la sy  gunn. lub realnej,
d) św iadectwem  zdrowia,

ś w i a d e c t w a m i  m o r a l n o ś c i ,  ,
f) znajom ością obu ję z y k ó w  kra jo w ych  i n iem ieckiego  

n słow ie i  p iśm ie.
g) św iadectw em  ze zlośiuicgo z dobrym  postępem  egzaminu  

państw ow ego z nuh u n ko w o śo i i ■świadectwom p r z y n a j­
m n ie j je d n o ro czn e j p ra k tyk i p is y  kasie jednego  z Ma­
gistra tów  lub p rzy  kasie rządowej, alb o \V y działu kraj.

. P rzed objęciem urzędow ania, obow iązany będzio zam ia­
now any kandydat złożyć w tlag ik tracie  kanoyę, wyiówny- 
w njąeą całorocznej piacy, a, to w aojów eą Juli papior.ach w ar­
tościow ych, bezpieczeństw o papilarne m ających

Posada ta nadaną zostanie na razie  prow izorycznie, 
a  po upływ ie jednorocznej odpowiedniej służby może nastąpię 
stabilizacya.

Podania należycie udokumentowano m aja być w niesione 
na jpóźn ie j w  dniu 20 styczn iu  }6vO r. do lutejszogo .Magi- 
£(1 Atll.

G r ó d e k . ,  d n ia  29  g ru d n iu  189<J,
5556 2U. B c lc o -e ^ - r j iń i .

irarmistiz.

I 1 S I
że la x su *  < te n io t r w »  l e  po
cenach fabrycznych od 50 zlr. 
u S. BINZERA, K raków, liiica 
Pańska 1. 9. 5521

ia Anna Csiliag

posiadam 135 etm. długie wło­
sy Loreley, a to z powodu 14 
m iesięcznego używ ania prze­
żeranie w ynalezionej pomady. 
Polecają ją  pierw sze powagi 
jako  jedyny  środek przeciw  
'wypadaniu włosów, na przy­
spieszanie ich w zrostu, oraz 
wzmocnienie cplmiek w łoso­
w ych: ona powoduje n pa­
nów silny zarost i ju ż  po 
krótkieni używ aniu dnjo wło­
som naturalny  połysk i ho j­
ność,- oraz zapobiega siw i­
śnie aż (lo najpóźniejszej 

starości 49'Jłi
Cena aa tjg ie leK  1 zl., 

JC"---, 3 ’—, 5*— zir. 
W ysyłka pocztowa codzien­
nie Su poprzodniem nadesła­
niem nalożyto^ei, albo za po- 
briHiicMU pohatowom na caty 
św iat z tabryiii, dokąd odnę- 
riti Się należy z zamówieniami

A s a  se j a  C s i E t a ś f
W  f e n ,  I . ,  W e i l e r g a s s e  fi.
lVe Lw ow ie do nabyciu  u 
Ii., Tkuraa, skltud t(,warów  
m odnych ,.dr;uid Hotel", 
i S. łluekor, apteka pod 

„ S reb rn ym  orłem  “.

0685/1899. 1 .̂02? kłcars.
Magistrat krói. woln. nu;ist;i. Gródka rozj/isujd 

i.imojszcm konkurs na posadę buiiownicsego miej­
skiego w Grodku, z roczną jdacą 2000 koron, a 3-n;a 
iiięcioieciiimi po 300 koron.

U biegający się o tę  posadę m ają się w ykazać:
a) m etryk ą  chrztu , n io p rzekro czo ry  40 rok  życia,
b) pirawem obyw atclsiw n austryuckiego,
c) świcidecHvem z odbytych  stndyónr technicznych  i  ze 

złożonego z  dobrym  postępem  egzam inu na budowni­
czego w  m y ś l  g. 2h ustaw y p rze m y  ulow ej z  dnia 20 
gi-udnia 1859. nr. 227 dz. p . p. w zględnie 'ces. rozpo­
rządzenia z  d. 18 w rześnia  1883 n r j  147 dz. p .p .. lub  
ko n cesy i na budowniczego,

d) św .adcetw em  zdrowia,
e) św iadectw em  m oralności,
fj znajom ością -obu ję z y k ó w  kra jo w ych  i  niem ieckiego  

w  słow ie i piśm ie.
Posada ta  nadaną zostanie na razie prowizory­

cznie, a po upływie jednorocznej odpowiedniej służby, 
może nastąpić stabilizaeya.

Podania należycie udokumentowane mają być 
wniesione 'najpóźniej w dniu 31 stycznia 1900 wicu 
do tutejszego Magistratu. 5557

Gródek dnia 29 grudnia ]S99.
l \  B o b o w s k i , burm istrz.

Zupf anielskie ze znanej 5'aSta‘y£v« 
k f f lu s e r tT O W  w  
o lM -rs tlf i-s -f ie . —  N,•(.]■- 
zdrowszy i najtańszy 

środek żywności. Zawartość pożywna według urzędo­
wej analizy 8G1/ i% . —  'Celujące smakiem . prędkością 
przygotowania. — Prospckta i |>ióbki na żądanie gr ais.

Zamówienja przy jm uje: 2155
f

misarw ul. Sykstuska 9

I B e s p la t i a i e
4  t o s n j  p o w i e ś c i :

K lem ensa Jnuoszy: .  W nuczek". A, M iecznika: „On anes Gha­
na “ K. L askow skiego: „Zużyty*. St Ariela: ..Ułudy".

i& jzr Co kwarta! tom otrzym ają jako  PREMIUM, 
prenum era torzy  galicyjscy *.£3J

„Tygodnika Mód i Powiośor
pisisw ilirstronsac <3isi SiteftieF.

Wychodzi co tydzień i zaw iera prócz poaviośoi o ryg i­
nalnych i przekładów, różnych artykułów  literackich , przepi­
sów kucharskich i gospodarstw a domowego najśw/ieższe obszer­
ne korospondeneye z Paryża. Londynu, W łoszech etc. o m o­
dach orna osofcray  b o & a to  U n s t r o w f t #  d z i a ł  pośw ięcony 
w yłącznie modom (do 2.000 ilustracyj mód) krojo [12 w iotkich 
arkuszy 1-oeznie), tablico haftów  i roból kohiecycłi nte. Guna 
prcnuńioraty  we Lwowie kw artaln ie  1  zt. 8 0  ct. K aprow incyi 
‘5 zi. 5I4> ct. Kocżnio yh. T S O . Z przesyłką rocznie 8  L’ro,- 
m nneratę przyjm ują: d io w M li  K k j s f f e l f t j ł a  TysrC ilm aSia 
J55041 I 5H (« i e ś c i ,  Ijwów, Pasaż H aram am i 9, oraz wBzystlcia 

; k sięgarn ie  i kan tory  pism. Nń żądanie ftnm era okazowe. Pro- 
i spek ta  g ratis a frąnko. 53S7

5  sir.
G en o n sk i rem osito ir , y.e zliit.a- 
(■.'hoik* jeżit j  o dyn z t  gark iem  pozlłt-

c a n jra  uł- 
w ajiieziiio 
14 - x:irat»'- 

w em  zio te i^  
kffG-M k ivż^
c c ea ia  na io  
z lr. W rze 
czjwi.-tiMŚui 

kosztu je  te .i 
z u g a re t, x 

s & f  Ofkkakujuc.*; 
r o l« - WŁ ł.( ,)  
gato’ g r.w i-

row any , % > -r a w . mkow g w arancyą 
irw atońci i dob rrg o  w skazyw ania, z1- 
5; z w erkiura kakrow ym  i a  pokryw am i 
7 Mr. — Praw dziw y s reb rn y  roniontitii* 
■L 18 kam ieniam i, z 3-m a srebrnem i i 
bog a ta  guaw U owaneiui kopertaTui, n- 
znany za n a jlep szy  8*-ri0 s t r . : n ik low y 
zeg arek  ze w skazów ką, autom at, -2--/0 
zlr. E legancki i m odny  łańcuszek  ko 
zlo tu  P !aque, d la  pań i panów  zł. Im 5. 
W ysyłka za  pobran iem  pocztow ein. 
B ogato  ilnstrow?.jty U ato log  5-toy /ą 

;aarką. — GCxp«rt .*
M .  S U K D B A i k I S

W i t i l m k ,  i \ C  B e rg g a ss c  3.

S -a lE Ś s
i na spłaty części

bez podwyższania ccn. 
Najtańsze źródło astfcapna

wszelkich m ożliw rćh gatun­
ków dywanów, lirunek, pr.r- 
ty e r, chodników, kap, koców, 
kołder i der na komo.

Specyalny oddziat dla p ra­
wdziwych persk ich  i oryon- 
ta!nv(-n dyw anów  i portyer 
W ysortowano d y w m y  i por- 
tyw y , tudzież w iole rosztsk  
eliodników, po bajecznie n i­
skich cenąeh- (3841)

lliistrew anc cenniki o ra tis  i Iraiica.
W szelkie listy  i zapytania 

adresow ać należy
Do zarządu Wiedeńskiego Ma­
gazynu „AU L0UVRE“ wo Lwo­
wie, ulica Sykstuska 1. fi., 
albo wo AYiednin, IX. Hahn- 

ąasTso nr. 83.

 ̂  ̂ I f  I "  \  A /  4- - * ■ ( . ■ ■ F e rd y n a n d  G iitt le riiillJSisilB  Koronki, Wsiązki poleca najtaniej L w ó w  —  u l ic a  H a l i c k a  !. 20.
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Wino „Saint-Rap!iael“ 5248
zaw ierające tan inę , w ytw arzające k rew  i silę naturalną, od­
żywcze wino lecznicze, sm aku doskonałego, usiln ie  zalecane 
przez najw iększe lekarskie pow agi w  dziełach lekarsk ich  prof. 
B oucharda, med. fakultetu  w P aryżu , prof. Ohromela, Bostona, 
Crousea, w szystk ich  pow ag lekarsk ich , pracu jących  w  szp ita­
lach  p ary sk ich , ja k  niem niej tu tejszych , przeciw  anemii, 
cierpieniom  żołądka, b łędn icy , w  czasie rekonw alescencyi 

u  m łodych kobiet i dzieci.
Do nabycia we Lwowie 1 ' aptekach u  p p . : P. M ikolascha, J. 
Boisera, K. Dilla, A .E h rb a ra , K. K rzyżanow skiego, Z. R uckera, 
A. R appoporta i T Ł azow skiego; w Krakowie K. W iśn iew ­
skiego; w  Czerniowoach J. M ania, J . P ap p a ; w  Przemyślu 
Sohwarza, J . M aszewskiego ; w  Tarnowie S ch an ee ra ; w  Stryju 
A ichm iillora; w  Kołomyi B e rg le ra ; w Tarnopolu K rzyżanow ­
skiego ; w  Drohobyczu K rzyżanow skiego, S. F . T o b iaszk a ; 
w  Gródku H eschelesa; w  Zbarażu K ru h a ; -o Bóbrce S. Gegela; 
w  Dolinie A. S andauera; w  Wiśniczu (Bukowina) J . L nw ischa; 
■w Jaworowie St. Lachowicza ; w  Rzeszowie Ant. K arp iń sk iego ; 
w Brodach Fr. H aladew icza; w  Tłumaczu W. S cliankow skiego; 
w Stanisławowie O. J a g e r a ; w Brzeżanach S. B e rrm an a ; w  Ko- 
rodence S. K ajem now icza; w  Mielcu A. Paw likow skiego : w Kro­
śnie K um ora; w  Przemyślanach E ngelm aua; w  Borszczowie A. 
N iom czew skiogo; w  Borysławiu Z. Ł acny ; -w 3uczaczu J. L e­
w icki ; w  Skalacie J, K la h ra , w  Husiatynie A. L andesa; w  Sto- 

rożywcach Ph. Fullonbaum a.

C o i . i j m g n i o  d u  T i n  d e  „ S a i n t  R a p h a e l “ .
G eneialny ropr. dla G alicyi i  B ukow iny:

LWÓW
ul. Berlsteina 9, I. pA. Rosentha l

c z a s ie !
Najtańsze i najlepsze oświetleń ©

Zupełnie bezpieczne. Nowy gatunek gazu.

Ś w i a t ł o  g a z o w e
wszędzie do zapiow adzenia przez specyalne aparaty  gazu powietrznego

„ G k A J C J r C '
do oświetlenia opalania i użytku fabrycznego.

GbWietlenis na probti ści siły  św ietlnej.

0 \  F I T Z  g856
fabryka massyn i oftewarnia żeiasa

L w ó  ,  G r ó c i e c i n a ,  4 fcr/ \

Cenniki na  żądanie g ra tis  i franco. — Zastępcy poszukiw ani

H e r b a t a

p ierw szych  zasad  kom pozycyj
ułożona przez 

Władysława Żeleńskiego
D yrek. Konserw. K raków .'

i Gustawa Roguskiego 
Inspek. i prof. Kon. W arsz.
W yaanie drugie popraw, 
i pow iększone. C e n a 3 ru h .. 
N akład Gebethnera i Wolffa

w W arszaw ie i  Łodzi.

n a r ta  ochronna

królew ski
ski

rzeczyw iście 
c h i ń s k a ,  
przez Kosyę 
sprowadzana, 
o w ybornym 
sm eku, 4 wy­
śm ienite ga­
tunki. P akiet 
125 gram ów : 
N ektar ksią­
żęcy 55 ct., 
P e r ł a  Chin 
75 ct., Bukiet 
K w iat cesar- 
25 ct. 5316

Kazim ierz Lewicki
Lwów, Trybunalska.

Parasole. Larki. Perfumerya.

c3
®
N
U

•H
h: 11

A.w

P
H
a
ou
Al

rP
O1-1

Nowo otworzony

Specyalny Magazyn nowości
galanteryjnych

pod firm ą:

STANISŁAW TKACZ
Lwów, ul. Hetmańska 13

poleca

najgusłow-iiejsze i najnowsze

Podarki ;io Gwiazdkę i Iowy Rok
po cenach najniższych. "5SC

Zam ów ienia z prow incyi uskuteczniam  n a j­
dokładniej i odw rotną pocztą.

5241
sm aE m m m -m m  ?i 

Parasole. Laski. Perfumerya.
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Na -wszelki kaszel najlepiej 
pom agają

KAISE&A

Piersiowo borabony
0  f lO H  notaryaln ie  nwierzy- 
£ . 4 - 0  U  tnlnionych świadectw  
daje n iezbity  dowód, iż w  k a ­
szlu, katarze, zaflogmieniu są

nieprzewyższone. 
P a k i e t y  p o  1 0  I  2 0  c t .  
sprzedają we L w ow ie: Jakób 
B eiser, apt,, Zygm unt Eucker, 
apt., L. K allir, apt. w Brodach, 
P. MikolascL, ap t., Z .Zadurowicz
1 Rp., O. T. W inkler i Syn, 
D r A Beill w Stanisław ow ie, 
J. Aichmiiiler, apt. w S try ju , 
E. Stenzol, apt. w  Kołomyi, 
Adolf D urst, apt. w  Brzeża­
nach, Zygm uut Gogela, apt, 
w Bóbrce. 5246

olejne artystyczne
w kasetkach  i pojedynczo z fa­
bryki J .  K ą m ia ń s M e a o  
i  S-lci w  K rakow ie i 77 Schon-  
fe ld a  i  S-Ici w  Dusseldorfie.

WYROLY
% terakoty I drzewa

do  m a lo w a n ia .
F a r b y  e r a  n i l o w e

WZORY do malowania
i w ypalania. 5350 

A p a r a ty  do  w y p a la n ia , 
jako też I g ły  p la ty n o w e  itp. 
F a r b y  a k w a r e lo w e  poleca 

najtan iej

0. t  WIKGKLEEA SYN
IjW ów , K y n d s  28 . 

C c n i i i R i  g r a t i s  i  f r a n c a .
■dl,*." B

Z dniem I stycznia 1000 r.
|  rozpoczyna sio nowy abonament na

gazetą losowań i m i l o w i

wychodzącą r e g r i l & r n f e  2 i 18 
każdego miesiąca, bezpośrednio po 
losowaniach. 4885

Mprknnr zawiera doldadny wykrfzjjlilCl JaUI j  ciągnień losów austrya-  
ckich i zagranicznych, listów zastaw nych  
itd., rozmaite tabele, kursa, oraz p o ­
p u la rn y  dział ekonomiczny, handlowy, 

asekuracyjny  i giełdowy.

Nowo przystępujący abonenci o- 
trzym ają w  styczniu 1900 roku

b e z p ł a t n i e

„Rocznik finansowy"
P R E N U M E R A T A :

c a ł o r o c z n a  wynosi tylko zł. 1 ' 8 0  [p  
p ó ł r o c z n a  . . . , „ — " 9 0  <

Numery oka zowe darmo i oplatnie. 
fidniinislracya: Kraków, Hyr.ekgł, 5

Nr. telefonu 354. H

N ak ład em  k s . L eo n a  D zu ly iisk iego  w P rz e ­
m y ślu  w y sz ła  ap ro b o w an a  p rzez  du ch o w n ą  W ładzę

Biblia starego i nowego żako®
v  50 kcorowanych obrazach na kartonach,

w  p ięk n e j k a se tc e , dogodnego  k siążk o w eg o  fo rm atu  
i z o b jaśn ien iam i ua o d w ro tn e j s tro n ie .

Cena egzem plarza  3  korony.
Najodpow iedniejszy o. oiicznoSciowy podarek Ola rodzin clirzeScijańskicIi. 

Zam ów ienia z prow incyi tylko pod adrosa:
Ks. LEON BŻUŁYŃSKI

w  P rz e m y ś lu , D ługa  14.
Skład wo L w ow ie: A gencya dzienników, Pasaż Haus- 

m ana 91'— W szystkie księgarnio 
i & g a a  b f  m a

Zmiana !cka!u!

z ulicy Kopernika
został przeniesiony do własnego domu

n a  v  1 i c ę  5540

S y k s t u s k ą  25.
(P rzysta n ek  kolei elektrycznej).

■ B E S S  ^ E E ^ B a S B S ^ a B B B E a  B

zawdzięczają 5  ffi

o s p ie ,

w  pierwszym  rzędzie użyciu najprzy  
jem niejszej, najskuteczniejszej i n a j ­
s ł a w n i e j s z e j

Oryginalnej pasty Pompadur
•"-ynalezionej przez śp. dr. m. A . F f ix a .  
Ten środek piękności spraw ia przy uży- 
cii żywą, św ieżą cerę, olśniew ająco 
p iękny t  , i n t  bez zm arszczek, aż do 
najpóźniejszej starości, usuw a podgwa- 
rancyą (w przeciw nym  razie  zw raca się 
pieniądze), piegi, plam y w ątrobiane, 

czerw oność, w szystk ie nieczystości 
skóry, zastosow ują ją  w  użycia ju ż  od 40 la t członko wie ro ­
dzin panujących, artystów  itd., co stw ierdzają  św iadectw a i 
listy  dziękczynne. Dowodem dobroci i nieszkodliw ości tego 
środka je s t I O - l e t " !  p r z e c i ą g  c z a s u  w jitórym  to ty ­
siące tego rodzaju śiodków  pow stały i znikły. Cena za tygie- 
lek na 6 m iesięcy 1 zł. 50 ct. t i i t K i  n a  p r ó b ę  z a  s z f u l f  ę 
50 Ct.

Mleko Pompadour
pokryw " skórę natychm iast m leczną białością i pozostaje na 
*warzy naw et po zmyciu. F lakon oryginalny 1 zł. 50 ct. My­
dło Pom padour różow e, 30 ct. Puder Pom padour różow y, k re ­
mowy, oiały P25 zł. — Należy się zwrócić z zupołnem z a u ­
faniem  do W iM ie l n in }  I t i s ,  wdowy i Synów (Anton E ix  
& B rudeij, k tórzy  je d y  lio w yrab iają  praw dziw e p rep ara ty  
dra Rixa W ie d e ń ,  e r a t e r s t r a s s e  1 0  P rzy  zakupnie 

należy przyjm ow ać tylko oniombowane pakiety.
W e Lwowie (lo nabycia u Zygmunta Ruckera.

O u d e m  p r z e m y t u
je s t wyi ..eniony w spaniały  g a rn itu r z praw dziw ego 
sreb ra  „Britamo sk ładający  się z 56  sztuk, ko­

sztu jący  niezw ykłą cenę 0 złr. 60 Ct,
G sztuk najlepszych noży stołowych „B ritania", 

z praw dziw ą angielską k lingą ,
6 sztuk z amer. srebi „Britania" w idelców z jednego 

kaw ałka,
12 sztuk łyżek stołowych z am er. sreb ra  „Britania", 
12 sztuk łyżeczek do kaw y z am er, srebrn. „Britania", 

1 sztuka chochla do zup z am er. sreb ra  „B ritania“,
1 szt. chochelka do m leka z am er. sreb ra  „Britania",
2 sztuki kubki na  ja ja  z amer. sreb ra  „B ritania”,
2 sztuki efektow nych lichtarzy  stołow ych,
1 sitko,
1 patentow any przyrząd do gotow ania,
G sztuk  najlepszych nożyków  do owoców z rączką 

porcelanow ą,
6 sztuk najlepszych widelców do owoców z po- 

celanow ą rączką ,
66 sztuk  razem  6 złr. 60 ct.

Pow yższe 55 przedm iotów  m ożem y odstąpić 
za m inim alną cenę S złr. 60 Ct. Srebro „B ritan ia“ 
je s t  zupeinio białym m etalom , k tóry  zachow uje po­
łysk  sreb ra  przez 25 lat, za  co się gw aran tu je . 
Dla najlepszego dowodu, że ten inseraf opiera się 
na  rzeczywistej prawdzie, podajem y m .stępujace 

publiczne o św ia d czen ie :
W  razie, gdyby przysłany srebrny  garn tu r 

„Britania" byl nieodpowiednim, zw rócim y bezzwło­
cznie zapłaconą należytość. K tokolw iek tylko togoż 
potrzebuje, nieoh sobio zamówi w yżej wym ieniony 
w spaniały garn itu r, k tó ry  przedew szystkiom  nadaje  
się jako

n a

podarek weselny i uroczystościowy
8ŁM rów nież dla hoteli, gospod i lepszych gospodarstw.

Dostać można tylko

w dom u eksportow ym  T}ix’a
dostaw cy Stow arzyszenia domu nauczycieli itd., zaprotokoło­

w ana firma, is tn ie jąca  od 30 la t

"Wiedeń Il/a, iP raterstrasse 1 0 .
W ysyła się za pobraniem  lub za poprzedniem  .5 

wysłaniom pieniędzy. 4397 <
Prawdziwe tylko z marka ochronną.
Posiadamy liczne listy pochy alne.

co

wielkim wyburzę A N T O N I  G U D I E N S
pieca liajlainej Haiulel płócien, sziffonów i  stołowej bielizny  

L w ó w , pl. I f la ty a c k i  4 ,  Hotel Europejski. —  Próbki f.aii

08201216
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m u f  
i « s i  I  As i  i  i a  w

Łwćw, ul. Jagiellońska. 1. 12

T E A T R  k r .  S K A B B K A

polecają swój bogato z-' opatrzony m agazyn m ateiy i na meble, porty er, firanek do okien, dyl 
wanói?, chodników i clekoracyj pokojowych niemniej w Wielkim wyborze kapy na łóżka - 

serwety na stoły oni z mebla do salonów, sypialni, jadalni i męskich pokoi.
“^ $ T £ e » S 3 3 . © .  p r a c o T ^ r r - i - i s ,  t s i p i c e z s l ^ a , .  —  t3 C s i p e t 3 , r .

a — a s a f c s s s ^ s a
K Eem asK BssgEgBSO T s s a

) ta. <5. - w  i  I r  ©. i l e l l e i a ,p o d .  ć b y r e i r c ^ r a j

W piątek dnia MO grudnia 1890 r,

L  . A .  X #  S S
(LA  P O U F E £ . ) t

o p e re tk a  w 3 a k ta c h  a  4  o d s ło n a c h  M a n ry e e g o  O id o ii- 
n e ttu ;  m u z y k a  E d m u n d a  A u d ra n ’a , p n se ld a d  p o ls k i l i ­

b r e t t a  A d o lfa  K itsc lu in iiu i.
p. MyszkowskiH ilarius, fabrykant lalek 

JJuni H ilanus, jogo żona i  . 
Ależ ja , "ich córka 
Baron de Chantorelle 
Loremois. jego przyjaciel 
Majjumius, przełożony konw entu 
Lancelot, b łiu ó if f li  konw entu 
A gaelet „
B altazar „
B tnois „
Bnsilius
Gudulina, tow arzyszka Alicyi 
H enryk, uczeń 
E erra , ,s«iizba .
Jaąu es  „
Maryn, pokojów ka . o

pn; ikuiwau 
pm Kliszcwska 
p. iv rato chwil 

Lelc wioz 
Bogucki 
Malawski 
Patiuszenko

p.
P-
P-
V-
P-
P-
P-

B.
A
Jasińsk i 
Patiuszenko 

pni Skalska 
pni B ronikow ska 
pna Jaroszów na 
p. Pried
p. M ickiewiczowa

Członkowie konw entu i goście w eselni.
Rzecz dzieje s i ę : odsłona 1 i 4 w konw encie, w odsłonie 2 
w fahr lalek u H ilariusa, odsł. 3 w w ito bar. de Chantorelle. 
T a ń c e :  W akcie drugim  .T an iec autom atów - układu pana 
Sachsa, odtańczą pny : StaszKO, Bogdanowicz, W anda i Adela 

Sachs, pp. Sachs i Soiińcki.

FikĘT Początek o godzinie 7Vg-iuej '

iR e p e r tu a r  te a tr u  h r . S k a r b k a :

: W Niedzielę popoi, „Jeszcze ra z “, kom. w 3 aktacli 
B lum oniłiala i Kiulelburgu, zakończy „W ujaszok Alfonsa” 
w 1 ak >ie S tan isław a D obrzańskiego.

W  N iedzielę wiecz. przedstaw ienie sylw estrow e „Rok 
1&99" viioVi przegląd sceniczny w 12 odsl.

W poniodziaick popol. „Ja'ś i M ałgosia'1, opera fantast. 
w 4 akt. w 5 od llum pcrd incka,.zakończy  „D rużba", komed 
w 3 ak t Bałuckiego.

W poniedziałek wieczór. „Lalka", operetka w 3 aktach 
Andran*.

We w torek .S p rzedana narzeczona"' opera kom w 3 a. 
Sm etany, z p. Orzelskim.

W e Środę „Synowa" kom. w 3 a. pp. Carze i Biihand

M a  n s z r i l t i e  z a p i a n i a  
o d p o w i a d a  

M lra c y a  t j l k o  p o  oHt k j - 
m a n i l i  5  c f .  m a r l i  i.

Drobne ogłoszenia.
Kipo i sprzedaż. I

■ tai  MBBB .  .  Sm El I—fc

"BTuż w yszły S trza łk i amor- 
ka. Cena 25 e t , z prz.os. 

•ek. 39 ct. do nabycia u U. 
Pordesa Stanisławów i S. A. 
Krzyżanowskiego, h raków.

ST W eyancki b u d u a r  zaraz 
JtCA (]0 sprzedania. Ci. F redry 
1. 7, S. p. na prawo. 5567

S M o r t e p i a n  krótki, czarny, 
modny, praw ić nowy.

sprzedani. Łyczaków 
zorea w skaże.

4, do- 
5571

m y d ła  toaletow e 
i gospodarcze, oraz 

świece, krochm al i t. p. 
p o  c e n a c h  n a j t a ń s z y  «St
poleca fabryka m ydeł i świec 

3 3 . i  7" ^ P r i e d - r i c ł i - ó - w  
Lwów, K rakow ska 13

i Lolewola. 55C4

T/Ubąezki! po 4 ct. domowe 
wyborne z kontuaram i, 

przez cały dzień św ieże od 8 
rano. P rzy  w iększej ilości o- 
pust. Rynek 41, II. p. 5GG2

Wy b o r n a  k a w a  >/s kilo 75 
ci,, „Syryu.sz” ul. 3 Maja 

1 2, Lwów 5820

W Ttabryłca c u k r ó w  desoro- 
*  w y c k  je s t  zaraz do od­
stąpienia. Zgłoszenia listow ne  
poste.-rest. Lw ów , lit. A. B.

5527
TS n u n c  z dobroci P ą c zk i  

sztuka ił ct poleca od 
Sylw estra cukiern ia  Mieczy­
sław a Engla uiica Sapiechy, 
naprzeciw  Polip chniki. Zamó­
w ienia korespondencyjne usku­
teczniam  punktualnie. (5548

ntfcrssy inajątkowe
i handlowo.

B o  w ydzierżaw ienia  fo lw ark  
** koto 340 morgów, pow iat 
Grybów, m iasteczko, stacya 
kolei, poczta, ect. w  m iejscu. 
Poszukiwany- dzierżaw ca  lub 
spólnik dla w ybudowania m ły­
na wodnego, obok istniejącego 
tartaku , koio dw orca kolejow . 
Bobowa, ew entualnie innej fn- 
bryki lub destylnrni nafty . — 
Do sprz.edanin g run t budo­
w lany w Nowym Sączu, na- 
rożuy w środku miasta, 840 
ui kv/. W iadomość Długoszow­
ski. Lwów, ul. Chrzanow skiej

14. 5570

3/am ienIce in tratne do na- 
"  bycia (także za pew no in- 
lubulowaue pre tt nsye). Sze-  
ligow ski, Lw ów , ja g ie llo ń ­
ska . 17. 5497

^ ip . - z e d a m .  zam ienię na 
^  m niejszą, lub na kam ieni­
cę w ieś, ulbo w ydzierżaw ię za 
n 000 zł. Poszukuję przedsię 
biorcy dla w yrobu cogły, da 
cliówek i na  gorzelnio. B. O.ó 
p r. Tarnów. 5457

fi p te l c f  do kupno , ja ko też  
“  dzierżaw y,poleca i poszu ­
k u je  SzGligowskp Lwów, Ja ­
giellońska 17. 5190

R o d zę  ństn-o  poszukuje dwa 
ładnie um eblowane poko- 

jo  (możliwie fortepian) i zu ­
pełno utrzym anie, przy, zaeuej 
rodzinie. W arunki prosim y nad­
syłać pod .rodzeństw o  1900“. 
Adm inistracya „Stówa '. 5572

]?.]S»tiik«j z pokoikiem  ele- 
gancko umeblowany. — 

3  pokoje z kuchnią, Kurkowa 
1. 14. 55 £ •

flenresisnia raźne.

W-AL y  d z ie r ż ą ,cię polowa- 
® * .u o kniejow e, niedale­

ko od ko lei odległe, n a jw y ­
ż e j  4 godz. od siacy i L nów . 
Zgłoszenia A je n c y u  dzienni- 
ków  Pasaż Hausmana ,.M\ - 
ś liw y  5f>25

Mieszkania i sk s « y j

M otel f r a u c u s k i  zupełnie 
odnowiony, korytarze 

ogrzane, na  num erach pieoe 
kaflowe, ceny um iarkow ane, 
poleca się Sz. P. Publiczności.

5567

CHOROBY weneryczne
obojga p t e i  1 z a s ta rz a ło , sk ó r­
n e  choroby kobieco i n arządu  
moczowego l e e s y  radykalnie 

spenyulista i ^ r i s c ł i . .  
każniierzowska 3 II. nięiro.

Clzy  zaszło jak ie  nieporozu- 
J m ienie? Dlaczego nio ma 

odpowiedzi? k iedy? 555‘J

A  te lie r  dentysty'czriv. te- 
-£:* -  chniozne Win»oltua Wep-
pera w S tryju, 
sztuczne zęby.

w ykonuje 
556 9

l i a  re d u tę  eleganckie ko 
stium y i domina Rynek

41, II. p iętro. 5G1

K :w> A Wiszi
i s t n i o l r w i ł t e  pier­

w szorzędnej fabryki ele­
gancko i wybornie w ykonane 
poleca najtan iej llrma Szymon 
5 !eg 'e ii , Lwów, ul. Jag ielloń­
ska 17, w y r a ź n i e  s ie f in a n n -  
ż .c ie . 583£;

Fi r m a  handlowa A . P u zy -  
gihr w Łańcucie, poleca 

sw ó j kom isow y handel h e r ­
baty karaw anow ej ro sy jsk ie j, 
k a n io m  astrachańskiego, o- 
raz sk ład  samowarón tom ­
bakow ych tulskich  Batnszo- 

>r..Tuli. o506‘

M a w u le r  m iody, p r z y ­
s to jn y , z braku zna jo ­

m ości poszuku je  no. te j  dro­
dze to w a rzyszk i żvoia  iv ce­
lu m atrym onia lnym , post.-r. 
Al. F. B usk. 6534

I * a s * !  IB a n .s n ia n a

Lwowskie Fotopiastikon
(46 razy premiowane)

Od d. 31 grud. do G stycznia: 
klalow nicza podróż

przez SA B A U B JĘ
z wstępowaniBm na Mordblane. 

W s t ę p  TO c e n t ó w .

Ważne dla WP. Myżliwyok.
Pracow nia i* u s r .:a i3 i .a r s k a

BOLbSŁAWA JANKOWSK1E- 
(iO wo Lwowie, (tisłirnodtóogo 
12. — Poloca broń m yśliw ską 
wszelkich systemów W szelkie 
reparacye  w ykonuje pod gwa- 
raneya. Cenniki g ratis i franub.

5454

IV. AK A i r
poduszki jedw abne, dywanowe, 
etażerki, slupy, stoliczki, bin- 
reezka, szafoezki, dyw rny, fi­
ranki, chodniki — do nabycia 

jedynie

n a j t a n i e j
w m agazynie 5456

VD. Prifnas & S. Iglicki
ul. Jagiellońska 1‘J.

P r z e d m io ty  p o w y ż s z e  od­
p o w ie d n ie  n a  p o d a rk i.

T f u m m r

?Ą,y fsiWfpi r a f in e r y  i s jń r y -  
tu su  H e m  y k a  br. S ze -  

U skicffo w  K osow ie , sprze­
daje oprócz spiiy tusu  czysto 
rektyfikow anego i rumu, r o -  
z o j in y  i l a l i l e r y  po cenach 
niskieb, które się1 też nadają 
do sprzeilaży fila E‘p Konce- 
syonarynszów , gdyż są sporzą­
dzono w sposób fabryczny.

5463

satśŁ .

N ajw iększy w ybór t e r  -na 
BŁChSSo , tudzież d y w a n ó w ,  
chodników, portyer, firanek, 
kap na  stoły i łóżka i t. p. 
znajduje sia wr składzie dy­
wanów A U  I . « i  A  SSi: we 
Lwowie, Łil. b y b ń n i i l k a  1. 
6 „  albo we Wiedniu, IX 
Hnkngasse nr. 83. — L ig ij 
w sp łatach  wodio umowy.! 
Cenniki gratis i franko. (3842| 

m - ł ® .  W i W W W B

hsaiijf i /ającia.
a j P oszu k iw a n e .

tó an io d z ie lu y , zdolny bueb- 
h a lte r poszukuje odpo- 

w iodnej posady, ew entualnie 
jako  kasyor zknucyą. Nieano- 
nirnowe oferty pod „Fm. 1004 
za okazaniem  kw itu m serato- 
wogo, Lwów, pst.-rest. 5568

Pryw . nczoń niższej szkoły 
realnej- izr poszukuje po­

sady jako  nauczyciel pryw atny 
na wsi. iiis ty  pod P. M. [>.-r. 
Pilzno «(Gal) 5560

I M T a s i s t e r  f a r n . a e y i
¥ •* - z pięcioleciom poszukuje 
zastępstw a. Szeligowski Lwów 
Jag iellońska 17. 5512

.l» i£ le jI i .o lw łe S i. p is a n in y , 
choćby na e-zas krótki, poszu­
kuję. p.-v. „Zdolny do w szyst­
kiego" Lwów,

U o s a u J i ł ł j e  posady rządcy, 
ekonoma, kasyera, kontrolora, 
przeloźoiiog-o. obszaru dworak., 
pomoc,, gorzelnianego lub biu­
rowego. P.-r. Encier.

I P o u ;  osoba, k tó ra  doskonale 
szyje biatą bielizno, poszukuje 
posady za pannę służącą. \ \  .»- 
domośó sklep K arlsbadzki, ni. 
K opernika 1. 2.

P o s z u k u j ę  zajęcia, jestem  
zdolny do każdej j.racy, tak  tizy- 
cznoj, ja k  i umysłow ej. Łnska- 
wo zg-ioszenia: Jim  W orona, 
ul. św. Jack a  nr. 10.

li) ■ '(to/tarowano.

Adwokat dr. P isek  w  Mości- 
skoch poszu ku je  ru ty n o ­

wanego koncypienta. 5431

Hf tte lią c n tn i ajenci, k tó rzy  j 
obcuję w  p ry w a tn y ch  st'e- |

rach, znajdą s ta le ^a ję o ic 'za  
w rso kiem  w y nagrodzeniem  
iJenzenhauer & Sm idi, Lwów, 
Jagiellońska 9. 5529

j5|Trzę d u  ik<hv do  p o d r o ż y  
przyjm uje austr. Towa­

rzystw o ubezpieczeni, colom 
nkw izyeyi ubezpieczeń życio­
wych, za w ynagrodzeniem  w y ­
so k ie j,s ta łe j p in cy  i jtrow i- 
ży i. Osoby inteSigentno, chcące 
sio tem u zawodowi oddać„Jze- 
chcą nadsyłać sw e oferty z po­
daniom wiokn i dotychczaso­
wej czynności pod s z y f rą : 
l&kiłą płaca", post.-rest. Lwó w

agiuasaezazssKssuEsi mszstasssana 
D l*  deutsebe PensLynat fur 
»^B eam tens u O fflzierstocbter 
beiindot sieb P’rodrogasrfe 7. 
Dag 2 Peurester beoiiint ani 
ł Felirnar. iśchulcrinuen und 
Ponsionarinm m flndwi un terden  
giinsttgstcu Bedingnmren Auf-
nalimo. 5565

bCJSirzed h a la m i  lekcy# Iłiś- 
-“ - ców w osobnych godzi­
nach udziela, M ilic zy  ńsl;a , 
Słowackiego 8, naprzeciw  głó­
wnej poczty. 5573i
<kńsB«ń V' ki. gimn. poszuku. 
jo  lekcy i poste res tan te  Lwów.

f P l 'zf,a i,lny el1 5 0 s z t i i %
" 8 «  f c C f l C H I C  ■ zastawy mniejszej wartości
kosztują u mnie tylko złr. 
cli polecić.

4-50 jednak nie moąo

T

Ważne dla ?afl!
Tylko za IO zł.

wyuczyć się można kroju fran­
cuskiego pod iiwarancyą

>T Mzholu Dirujii

mm\ WECKERÔ EJ
L w ó w ,  ul, C h o r u ż c a y z n j  

I. 5 .  II. p. drzwi 19.
Po um iarkow anych cenach 

sprzedaje się formy na staniki, 
żukioty, pelerynki, szlafroki 
itd. Przyjm uje się do skro jen ia  
eale suknie, a na  żądanie do 
Sfaktrygo wania i w ypróbow a­
niu pod g w arrneyą  najlepszej 
dokładności. Zamówienia zpro- 
w lucyi uskutecznia się odwro­
tną pocztą. 5083
wtrwnms&ntstfsmmnK » aw maa— amp— M+jt +& -tjt tjt ̂ ^1

W i e l k i  k r a e l i !
Nowy Y ork i Londyn nie oszczędziły i s ta ­

łego, lądu i w ielka fabryka wyrobów srebrnyąh. 
w idziała sic zmuszoną wysprzedać caiy swój zapas 
za m alem  tylko w ynagrodzeniem  za pracę. Jostedi 
upełnomocniony to uslrutecznić. Wysyłam zatpm 
każdem u za zw rotem  6 zł 60 ct. następująco 
przedm ioty:

6 sztuk nożów stołowych z praw dziw ą angiel­
ską k lingą,

0 widelców z jednego kaw ałka am eryk pat 
srebra,

G łyżek z am eryk. patent, srebra,
12 lyżeczok z amoryk. patent, srebra,

1 chochla z am eryk patent, srebra,
1 chochelka z am eryk. patent, srebra,
2 kubki do jaj z am eryk. pnte.ut. srebra,
6 angiel. spodków Yiktoria,
2 w spaniale świeczniki.
1 sitko, 2423
1 rozsyp ywacz enkru,

■i s prztfdmioty tylko za zł. 6 . 6 0 .
Te CT przedm ioty kosztow ały daw niej 40 zł. 

a  obecnie m ożna je  m ieć za tę n iską cenę zl. 6  0 0 .
A m erykańskie patentow ane srebro je s t na 

w skroś białym m etalem , k tóry  barwTę sreb ra  25 lat 
pod gw arancyą zachowuje. N ajlepszym  dow odem ” 
ze tc ogłoszenie nie je s t

£a«lnem oszuksm siw em , 
zobow iązuję się niniojszom  publicznie, zwrócić 
każdem u pioniądze bez trudności, komu tow ar się 
nio spodoba. Nioeliaj wii c n ik t nie opuści sposobności 
nabycia togo w spaniałego garnituru , k tó ry  sacze- 
gólme.j nadaje  się na

f i i u rp il i t l i j f  pi!fll liilDilil(l„u niuuuM t 
jak  niem niej dla l i a M e s r o  a o s n o ^ lw a .

Dostać można t y l k o  pod adresem :

A .  f f l l K S Ć M B I S l t C a 5
Dom eksportow y am erykańskich paten tow anych  to 

w arów  srebrnych.

W e b  U., R e m W s lr a s s e lO / I I .
Wysylfcn

T elefon Nr. 7M
na p m łin c y ę  za  

In. za zaliczka.
P r o s z e k ,  d o  c * j  a iz c z e i i ia  I O  c t .

Tylko m arka  ochronna obok stojąca, zapew nia 
prawdziwość.

W yciąg z pism uznania :
K r a k ó w ,  21 m aja 1899.

Posyłkę Pańską otrzym ałam  i jostem  z niej tak  zado 
woloną, żo posyiaiu dalsze zamówienie.

Ks eżua Amalia Czetwertyuska
Z nadesłanego tow aru bardzo jestem  zadowolona.

Posyłkę otrzymalom, jes tem  z niej bardzo zadowolony 
Gaad (Węgry), 1 w rześnia 1898.

Hr, C. Chotek-Gudenus.
Z nadesłanego tow aru  bardzo jostem  zadowolona.

Krystynopol, Galioya.
Siostra ioanna, przełóż. Tow. N. P. Maryi.

Z przysłanej zastaw y jostom  bardzo zadowolony i pro- 
ę o now ą posyłkę.

Lubaczów, G alioya. Babic, kanitan.

Di wydzierżawienia folwark w Glinnis
przeszło  400 m orgów, w  tem  830 m orgów  p sze n n e j roli, 
a resztp sianożęci, ze  w szystk iem i obsiew am i: p szen icy  
ozim ej 80 morg., ży ta  30 m orgów, a  ja re  obsiew y będą 
obrobione na wiosnę, do objęcia o d  d . 1 m a r c a  lu l .1 
c zerw ca  1 9 0 0 .  —  W szystk ie  pola skomasowane w  dwóch  
w ielkich  łanach p r z y  gum nie, fo lw ark w  środku wsi, dom 
hiięszkćiluy i w szys tk ie  budynk i m urowane, bardzo porzą­
dne. W  razie pożądanym  in teres m oże b yć  pow iększony  
o p rzeszło  100 m orgów  sianożęci i  w ypasów  bydła In w en ­
tarze m egą być nabyte  na m iejscu . — Zgłoszenia do Za­
rządu dóbr w  Glinnie, stacya ko le i 1 poczta  Zborów.

Dla wygody P. T. 
Publiczności niniarm

elegancko urządziłem 7̂ jaiw&iOy

w której sprzedaję W I M A  węgierskie 
i austriackie na szklanki czyste i na- 
turalne wprost z beczki po 10 ct. \  litr.

Handel Win i ltestanracya

f & H I C H A
R ynek 1. 5, we Lwowie.



fi SŁOWO POLSKIE" Nr. 500 z r  i:'. 53 rm lm :.. 1390.

B i a ł e  i p i ę k n e  r q c s i !
Najbardziej czerworre i opierzehnięte ręce wybie 
leją, wydelikatnieją po kilkakrotne^ natarciu.

K p f l m e m  r o ś l i i m y i n .  S ł o i k  80 c t .  1 S U
JA N  iH N A T O W tC Z

S k l e p y  W ł a s n o :  ive L w o w ie , K r a k o w ie , P r z e ­
m yślu , ( 'zern iow cach ,  o r a z  we w szystkich p ierw szo­
rzędnych aptekach drM pieryacb. sklepach i zak ł. P y zy e rsk ich

p r o s s e k  r . a  k a t a r

-Ifflat *gjgWBgggj i . < gg33SnsgjagEB3

aptekarza MCax SOHi>3'BID’a  « apteki ś\v. Jerzego, W iedeń V, 
Wimmergassfe Nr. 35. Według zdania lekarzy wymienione środki 

działają szczególniej w stanie kataraluym  organów oddechowych, usuwają flegmę, łagodzą kaszel, chrypkę, 
łechtanie w  gardle i ciężki oddech. Proszek £ 0  ct, należąca do lego Perkata £ 0  ct., pocztą o  2 0  ct. więcej 
bez p o ra . A p t e k a  4vv. J e r z e g o ,  W ie d e ń  V ., Wimmergasse Nr. 33. — S k ła d y  w aptekach: Piotra 

5536 Idikolaselia, l)r. Ruckera i Krzyżanowskiego wo Lwowie.

l a  tiS. m

Dom hanoiowo-Komisowy i spedycyjny

I i  11ssa l i I  © w f  c a  a
Lwów, Akadem icka 8. 5008

poleca przeprowa1 zania w patentowanych wozach uchy­
lających potrzebę (^k o w an ia , koleją itp., oraz wszel­
kie czynności w zakres domu spedycyjnego wchodzące.

Najlepsze
tutki i bibułki

w książeczkach f! 
z  j > s # l » i e r w  G ą s s o w s k i e g o  

w y r o b u  S -  “ \ X 7 " .  ^ T I e J 2 C L 0 3 0 " ^ - s l ^ : I e g r 0  w e  L w o w i e .
a y  W w . ę i ł i c  d o  B s ib }« ia . “3655

shssksss

P rosili?  raz spróbować, to w ystarczy
Prawdziwa wschodnia

F iali-law a figowa
najlopsza i najzdrow sza, oraz 

najw ydatniejsza.

Fiali-Kawa figowa
najlepsza dom ieszka do kawy.

Za dobroć się  gwarantuje. 
3SSF" D ostać m ożna wszędzie.

Fabryka figowej kaw y sło­
dowej MU k a la l i , Wiedoń, 
VI/2, M illergasse 20, założona 
w roku 186j . 5016

W e Lwowie n J ó z e f a  
H a m p l a ,  ul K ołłątaja J.

W zm acnia i  dodaje siły dzieciom ^ jak  żaden 
inny środek odżywczy. Nie zatyka żołądka a chroni 
od kataru żołądkowego. —  W  szczególności przedsta­
wia „^fuŚL lsei*  © *ists44 (amer. mączka owsiana), 
dla kuchni następujące korzyści: Gotuje s(e w 1 0  
do 15 minut, rozpuszcza się bardzo dobrze, gotuje 
się w samej tylko wodzie, przez co unika się prze­
palenia, jak to przy tzw. fałszjwrych zupach i so­
sach ma miejsce. W szystkie potrawy z „ ^ r a a S i e r  
© a i s 44 m ają smak delikatny; „ ^ u ź i k e r  
jest bardzo wydatny a zatem  tani w użyciu.

4810

m m ,

i

O s t a t n i  * “  
t y d  sre* ml

@ 1 8  kuren
5 po 2 0  0 0 0  koron wartośei etc. gotówką, z

tyle w ynoszą  glóivne w y g ra n e

W IE L K IE J L O T E R II DOBROCZYNNOŚCI
na korzyść poiiklinicznego związku (szpitala) i są bezsprzecznie najpiękniejszym, najtańszym ■

Najpraktyczniejszym Podarkiem Noworocznym.
Każdy los Jest w ażn y  na w szy s tk ie  6 ciągnień Łez dopłaty można na nieoo w ygrać w szy s tk ie  6 głównych ciągnień.

Jena tylko 1  k o r o n ę *  p‘elll',SZE ciągnienie nieodwołalnie już 4 stycznia 1800.
LOSY d° nafê cia w domflctl ̂ ajijcowyeh*

;w : . . ; ' . . . .  d A / T ’/
... «^V a  «•* 'P*
■fi n, ». -r- ; • • -.-:rv - 'V . J

K ita i Sioff, M K lane id , K or 
jnaon FeigenLanm , S ainaely  1 Oan- 

dau , A ugust B chellenberg i Syn 
S okal i  lu lien ; G. I*ax, M. Jo - 

n a s t ,  I . R osner -we L w ow ie .

1  M 0 T Y L E W S K 1  

KRZYSZKGWSK!
Lwów. plac nóaryacki I. 6.

(obok hote lu  F rancuskiego)

polecają;
U K o s z n l e  n ;< ;s l i ie  po 1'90,
J 2-25 do 3.
j M o sz a flc  m ę s k i e  z kołnie­

rzam i i inanszetam i przy­
szytym i po 2'85 do 3*50. 

j K o ł n i e r z e  po 20 ot., m a n -  
s a e t y  po 85.

B i d i z i m  w r i i t i a n a  jak 
koszulo, spodnie, kaftaniki 
od 1'20 za sztukę. 

liH - tiiiie lS t £ d o  p o l u n n -  
i t i i i  z rękaw am i, wełniane, 
w łóczkowe i irchowe od 
3'50 za sztukę. 

S k i i s > e t k a  i  p o ń c z o c h y  
m ęskie wełniono, niciano, 
i lildeeosre od 2f)ct. za parę. 

S iła w -S o te i i  I S n n d y  an­
gielskie i krajow e w yreb j 
od 10 zł. za sztukę. 

P ł a s z c z e  jn i m o w e  izw jtf 
czujne p a l l a  (tylko n a j­
now szy krój) od 12 zł. za 
sztukę.

K o c e  a n g i e l s k i e  gładkie 
i in iitacya tygrysiej skóry 
do okryw ania łóżek i nóg 
od 7 zł. ii.

P a r a s o l e  i u ą i o ł s k i c  
i krajow ego w yrobu od 2 
zł. za sztukę.

| W o d a  K o to w s k a  i perfu- 
m orya francuska i angiolsk 

j W y iio h y  z e  s k ó r y  ja k  pu- 
laresv, torby, kufry, torby 
na ak ta , szkatu łk i i torby 
urzędow e od 2 zł. za sztukę.

1 C i a p k i  najrozm aitszych 
form do podróży i połowa 
n ia  od 1 zł. począwszy.

I S l ę k a w i c z k i  tylko angiel- 
tj skie ja k  glacce, ircliowo, 

łosiowe, niciane* jedw abne, 
w ełniane i futrzane. 

I S s i e ik i  m ęskie robione po- 
diug najśw ieższych form 
ja k  lakiery , szew ro, z cie­
lęcej skóry, czarne i żółto 

K a l o s z e  r o s y j s k i e  (pe- 
tersburgskie) i am erykań­
skie całkiem  cienkie we 
w szystkich fasonach 

i J i  i p c l u s i e  i  c y l i n d r y  
Hnbiga i angielskie do po­
ry  roku, co sezonu świeży 
fason.

K r a w a t y  w e w szystkich 
fasonach  po najn iższych  
cenach od 25 ct. za sztukę.
Cenniki na żądanie franco

B u k i e t y  jm ie a
o«.e i w escla-

" nałpiękni , /
szem  uL o ż o ni u /

. N A  

nasion /  7
♦  / W i e ń c e  | 

/ ś w i e i e  ł
/ /  Sltucina- 

N y  /  Wszelkie 
roSUny deko-

poleca
H a n d e l

5168 racyjne.

j ! a s §  f r a n c u s k ą

ikler bursztynowy
do zapuszczania podłóg

p o l e w a .
po najtańszych cenach

-folf G zopp
N ajstarszy  galicyjski sk ładfarb  

pokostów i lakierów

Lwów, Żółkiewska 2.
(Telefon 286).

= Rok założenia 1843.

Nakładeni Spółki wydawniczej we Lwowie,

Kraków, ulica Pańska 11.
R e d a k t o r :  S tan is ław  P rzyb yszew sk i .  

Poezye, no 'elle, powieści, przekłady, studya kryty­
czne, sprawozdania, reprodukeye obrazów i winiet

W ychodzi 1-go każdego  m iesiąca  w  dwóch edycyach.
Zl npęnJp lrJn  (za w ydanie zwykłe) w A ustryi rocznie l O  zł. 4 0  ct., półrocznie 
l i  ul uDUUluLj 5  zł. SO  ct., kw artalnie 3  zł 6 0  ct.

W ydanie w ytw orne (egzem plaize num erow ane) po cenie podwójnoj. Cena poje­
dynczego num eru  w ydania zw ykłego 1  zł., w ytw ornego 3  zł.

Przedpłatę p rz y jm u ją : A dm histracya  „Życia", oraz księgarnie I b iu ra  dzienników.
2Jjf*  N um era okazowe rozsyła się na  żądanie z a  z a lic z k ą .  5518

W szędzie do naoycia

Uznany za najlepszy  środek do czy szczen ia  zęoów .

Paidniy na iffiąMi
wyje in y w a  i sprzedaje we 

w szystkich kra jach  4720

laźynisr K Ossowski
M iędzynarodow e M uro uatem ow e 

w Berlinie W.. Potsdamerstr. 3

Poszukuję do zakupna

Większych partyi progów dębowych.
Gotowy materyał, albo drzewo nieobrobione, 
może aostarczać od 1 stycznia galicyjskim sta- 
cyom pierwszorzędna firma z a  
Agentom prowizya. Detailiczne niemieckie o- 
ferty wnosić do nadinżynieia S. POPPERA. 
Wiedeń III., Lidlgasse 26. 5553

Wiedeński import herbaty i rumu.
Pierwszorzędna firma, m ająca zarazem ge­

neralne zastępstwo doskonałej marki koniaku, 
poszukuje obrotnego i rutynowanego zastępcę 
na I.wow i okolicę. Ubiegający się zechcą pu- 
syłać listy z rekomendacyą do ekspedycyi 
anons M. D U K ESa, W iedeń I., pod:

5554

„biuwa Dolskiego" we Jjwowie, pod zarządem Z. Hnlaemskiego.


